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Krwawe walki strejłkkujących z policją w Skrasburśu 
Wśród aresztowanych uiefo 4 hitlerowców z Niemiec 


PARYŻ, 4 sierpnia. (Pat.) — 
W svtuacji strejkowej w Stras- 
burgu nastąpiło 

nieoczekiwane zaostrzenie. 
Na placu giełdy odbył się wczo 
raj wiec, poczem strejkujący ro 
botnicy usiłowali pochodem n- 


dać się do centrum miasta. Z 
przewróconych samochodów 
utworzyli oni barykadę, z za 


której strzelali do policji. 
Rzucono również bombę, która 
na szczęście nie eksplodowała. 

O godz. 22 strejkujący 
nogasiły w. mieście wszystkie 


światła 
i zatrzymywali samochody, na- 
mawiając jadących do powro- 
tu do domu. Pol'cja udała się 
w grupach na miasto, aby prze 
szkodzić tym manifestacjom. 
Robotnicy korzystając z ciem- 
ności 
ranili kilku poliejantów noża- 
mi t strzałami 
rewolwerowem. Przez całą noc 
wznoszono w rozmaitych punk 
tach miasta barykady, które 
policja muSała kolejne zdoby- 
wać. 


W śródmieściu słychać było 
przez całą noc 

trzask rozbijanych szyb. 

Przebieg wypadków charakte 
ryzuje prasa poranna, już nie 
jako wyraz niepokojów o cha- 
rakterze strejkowym, ale 

ale jako rodzaj powstania, 
którego charakter nie da się w 
tej chwili określić, Ilość ran- 
nych nie jest znana dokładnie. 


PARYŻ, 4 sierpnia. (Pat.) — 
Agencja Havasa donosi ze 
Strasburga, że po wczorajszych 


nocnych walkach ulicznych 
nastąpiło pewne uspokojenie, 
Wobec zakazania przez władze 
odbywania zebrań * w mieście, 
robotnicy zwołali szereg zgro- 
madzeń w okolicach podmiej- 
skich i na przedmieściach. 

W czasie wczorajszych aresz 
towań, zatrzymano 50 osób a 
między niemi 
4 hitlerowców, przybyłych z 
N emiec, przy których znalezio- 

no rewolwery. 

Centralny komitet strejkowy 


ogłosił odezwę, wzywającą do 
wstrzymania się od wszelkich 
man'festacji i zachowania zim- 
nej krwi aż do zwycięstwa. Ko- 
mitet wykonawczy związków 
zawodowych zwrócił się do 
wszystkich organizacji 'nadreń- 
skich z żądaniem poparcia ru- 
chu strejkowego w Strasburgu. 

Na ratuszu odbyło się pierw- 
sze posiedzente porozumiewaw- 
cze pomiędzy pracodawcami a 
robotnikami budowlanymi, zwo 
łane przez magistrat, narazie 
jednak bez rezultatów. 


3 mocarstwa zaprotestują 


wobec Niemiec przeciwko zbrojeniom i raidom lotniczym nad Austrią 
An$glja i Francja są zdecydowane, jedynie Włochy zachowują rezerwę 


LONDYN, 4 sierpnia. (PAT.) 
Cała dzisiejsza prasa angielska 
jest pełna wiadomości o przygo 
towaniach do interwencji An- 
glji, Francji t Włoch wobec 
Niemiec w sprawie ich stosun- 
ku do Austrji. Zdaniem prasy, 
rząd angielsk; powziął inicjaty- 
wę wspólnej akcji trzech mo- 
carstw, której rezultatem ma 
być zaprotestowanie przeciw 
gwałtownej propagandzie anty- 
nustrjackiej. w formie rzucania 
przez samoloty niemieckie ulo- 
łek antyrządowych nad Au- 
śtrją, organizowaniem demon- 
stracji brunatnych koszul nad 
granicą austrjaczą i t. d. Rząd 
Wielkiej Brytanji z Francją i 
Włochami poweźmie kroki ce- 
lem uchvlenia  niebezpieczeń- 
stwa hitlerowskiego, grożąceao 
Austrji. Chodzi obecnie ø for- 
mę tego wystąpienia, czy ma 
być ono mianowicie wspólne 
trzech mocarstw czy też oddziel 
nie ze strony każdego mocar- 
stwa. 

Według krążących dzisiai po 
głosek ambasador brytyjski w 
w Berlinie otrzymał już instruk 
cie co da demarche w sprawie 
Austrii. 


LONDYN. 4 sierpnia. (PAT.) 
„Times“ „ogłasza dzisiaj długi 
wstępny artykuł p. t. „1914 — 
1933“, w którym w sposób o- 
stry występuje przeciwko Niem 
com, twierdząc, że jak nrzed 
wojną tak i po wojnie brutalne 
i sprusaczone Niemev zawsze 
dążą do opanowania świata. 


„Times'* ostrzega przed groź- 
nem niebezpieczeństwem nie- 
mieckiem. 


Opinia Francji 


PARYŻ, 4, 8. (PAT). Francuskie 
koła polityczne komentują z zado- 
woleniem głosy prasy angielskiej, 
uznające koncepcję wspólnego wy 
stąpienia Paryża, Londynu i Rzy- 
mu w Berlinie, Prasa paryska ze 
szczególnem zadoweleniem podkre: 
śla ustępy artykułu londyńskiego 


„Times'a”, w którym dziennik lon- 
dyński uznaje raid lotników nie- 
mieckich nad Salzburgiem za wy- 
czyn niezgodny z duchem paktu 
czterech. Prasa zwraca uwagę, że 
w opinji angielskiej raid nad Salz- 
burgiem i ostatnie próby Rzeszy 
zamówienia pościgowych samolo- 
tów w Anglji, udaremnione zresztą 
przez rząd Wielkiej Brytanji, są 
to tylko szczegóły wielkiego pro- 
gramu Berlina, mającego na celu 
odbudowę niemieckich sił lotni- 


czych. W tych Warunkach, stwier- 
dza z zadowoleniem prasa francu- 
ska, opinja angielska wypowiada 
się przeciwko jakimkolwiek ustę- 
pstwom na rzecz Żądań niemiec- 
kich w dziedzinie równouprawnie- 
nia zbrojeń. 


Rezerwa Włoch 


PARYŻ, 4. 8. (PAT). „Paris 
Soir” donosi z Rzymu, że w kołach 
politycznych Włoch daje się zauwa 
żyć wielka rezerwa w stosunku 


Niesłychany terror hitlerowców 


w walce z komunistami i socjalisiami 
Były prezydent Reichstagu Loebe w obozie koncentracyjnym 


BERLIN, 4 sierpnia. (Pat.)— 
Akcja prowadzona przeciwko 
komunistom przez policję i od- 
działy szturmowe kontynuowa- 
na jest na całym obszarze Rze- 
szy. W Berlinie szturmowcy 
na polecenie tajnej policji u- 
rządzili wielką obławę na kol- 
porterów ulotek propagando- 
wych. Jeden z ares: owanych 
wyskoczył z okna schroniska 
szturmowców, ponosząc śmierć 
na miejscu. 


W Neuwied w Nadrenji poli- 
cja wykryła tajną organizację 
aresztując 32 osoby. Aresztowa 
no również 60 członków związ- 
ku-towarzyskiego w Wanne- 
eickel, będącego właściwie za- 
konsphowaną organizacją ko- 


munistyczną. Licznych areszta- 
wań į konfiskat dokonano rów 
nież w Kr/lłewcu w ręce poli- 
cji wpadł karabin maszynowy; 
zakopany przez komun stów, 


Władze policyjne w Lubece 
i Hamburgu wydały bardzo o- 
stre zarządzenia przesiwfko ko- 
muntstom. We wszystkich wy- 
padkach nieujawnienia spraw- 
ców zajść lub propagandy zagra 
nicznej antyhitlerowskiej winni 
pociągani będa do odpowie- 
dzialmości. Internowani w obo- 
zach lub przebywający w wię- 
zieniach, za każdą napaść prze 
ciwko narodowemu soc jaliście 
conajmniej 10 znajdujących się 
w obozach lub więzteniach pod 
danyck będzie obostrzonym rv- 


gorom. W razie ucieczki 
nych zajść, aresztowani 
członkowie ich rodzin. 


BERLIN, 4 sierpnia. (Pat.)— 
Biuro Wolfa komunikuje: Do 
obozu koncentracyjnego we 
Wrocławiu odstawiony został 
były prezydent Reichstagu Loe- 
be, który przybył tu z Berlina 
pod eskortą kilku agentów po- 
licji kryminalnej. Jednocześn e 
przywieziono żonę przebywają- 
cego już w obozie koncentracyj 
nym byłego nadprezydenta Dol 
nego Śląska Luedemanna, 


Internowania nastąpiły z DO- 
wodu rozpowszechntania n'e- 
prawdziwych wiadomości o 0 
bozie koncentracyjmym 


do projektu wspólnego demarche 
dyplomatycznego w Berlinie, mają 
cego charakter oficjalny, Podobno 
ambasador francuski nie posiada 
jeszcze żadnych instrukcji z Pary- 
ża, dotyczących wystąpienia z o- 
kreśloną propozycją wobec Rzymu. 
Włochy doceniają całkowicie zna- 
czenie raidu niemieckiego nad te- 
rytorjum austrjackiem, ale stano- 
wisko ich wobec Rzeszy jest tak 
delikatne, że prawdopodobnie ogra 
niczą się do nieoficjalnego przed- 
stawienia Hitlerowi wytworzonej 
sytuacji i jej konsekwencji. 

Prasa włoska, która dźisiaj po 
raz pierwszy wogóle zajmuje się 
tą sprawą, kategorycznie protesttt 
je przeciwko oficjalnej interwencji 
dyplomatycznej w Berlinie, 


Niepokój w Niemczech 

BERLIN, 4. 8. (PAT). Prasa nie 
miecka z zaniepokojeniem występu 
je przeciwko doniesieniom agencji 
Reutera, sygnalizującym zbiorową 
demarche Francji, Anglji i Włoch 
w Berlinie z powodu akcji antyau- 
strjackiej Niemiec. Dzienniki za- 
pewniają, że ze strony Niemiec nie 
uczyniono żadnych kroków, które 
mogłyby oznaczać  nieposzanowa” 
nie niepodległości Austrji lub po- 
zostawać w sprzeczności z duchem 
paktu 4-ch. 

„Po akcji, jaką Quai d'Orsay i 
Reuter uważają za możliwą, nie :o- 
biecujemy sobie nie korzystnego, 
ani dla stosunków niemiecko - au- 
strjackich, ani też dla pacyfikacji 
Europy środkowej” — zaznacz” 
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„Niech żyje Polska 


214 


ma ulicach Buemos Aires 


Czego dokonał lot przez ocean kpt. $karżyńskiego » 


(Od własnego korespondenta „Głosu Porannego“) 


BUENOS AIRES, w lipcu. 

Już niejednokrotnie pisała 
prasa krajowa o fatalnej opi- 
nji. jaką się cieszą polacy w 
Argentynie: handel żywym to- 
warem. prostytueja, bandytyzm 
— to synonimy polskości. Trze 
ba wiec zdać sobie sprawę, ja- 
ka niewysłowiona 


radością za-]| dnocześnie pokazać 


rzad argentyński nie może 
spać spokojnie, tego dowodzi 
pogrzeb Irigoyena, wodza opo- 
zycjł który zgromadził blisko 
pólmiljonowe tłumy, przyczem 
z głębi kraju przybyło 60.000 
osób, żeby złożyć ostatnią posłu 
ge byłemu prezydentowi, a je- 
obecnemu 


drgały serca polskie, gdy na n-| rządowi, jaką liczbę zwolenni- 


licach Buenos Aires tłum prze-| ków posiada 


chodniów krzyczał: „Niech ży- 
je Polska!“ Tego momentu ar- 
gentyński polak długo nie ra- 


pomnit. Zamiast pogardliwego 
wykrzywienia ust przy wyma- 
wianiu słowa „Polaco“ — evu 


tuzjastyczne „Niech żyje Pol 
ska" Ten niespodziewany eud 
na ziemi argentyńskiej sprawił 
bohaterski nasz lotnik kpt. 
Skarżyński, gdy po swoim 
wspaniałym locie zawitał da 
stolicy Argentyny. Heroiczny 
wysiłek polaka potrafił nagle 
wzbudzić sympatje dla tej nie- 
szczęsnej, szkalowanej „ojczy- 
zny handlarzy żywym towa- 
rem, Chyba nie trzeba pisać o 
enłuzjazmie. jaki ogarnął poia- 
ków. gdv na daleko położonem 
za miastem lotnisku ..El Palo- 
mar opuścił się malulki, tury- 
styczny płatowiec, zdobiony 
polskim orłem i na ziemi argen 
tyńskiej stanął nasz bohaterski 
zdobywca oceanu. 
że długo kapitan 
nie pozostał 
sach, porwany na barki oszala 
łych ze szcześcia rodaków. A 
potem przyjęcia, festyny, ban- 
kiety. tak ze strony kolonji pol 
sklej jak i władz oraz słowa- 
rzyszeń argentyńskich. 
waątpliwie najwięcej 
budżet naszego posła dr. Ma- 
zurkiewicza, który nieomal co- 
dzień musiał wydawać na cześć 
bohaterskiego rodaka jakieś 
śniadanie lub obiad, zaprasza- 
jąc coraz to inne 
czeństwa argentyńskiego 
kolonje polską. 


Pogrzeb 
wodza opozycji 


Po sensacji dnia. jakim bvł 
pobyt kpt. Skarżyńskiego w 
Buenos Aires, największe wra- 
żenie wywołał pogrzeb b. pre- 
zydenta Argentyny. Irigovena, 
który zmarł niespodziewanie 
na serce. Zmarły prezydent 
dwukrotnie piastujący tę god- 
ność. został w r. 1930 obalony 
przez zwycięską rewolucję gen. 
Urriburu į wywieziony na sa- 
motną wyspę Mario Garcia, z 
której dwukrotnie wracał do 
Argentyny, by znów przy oka- 
zji wykrycia jakiegoś spisku par 
ti radykałów (których był lea- 
derem) wrócić na swą Św. He- 
lene.  Niezmordowany prezy- 
dent - rewolucjonista zmarł na 
gle na wolności. nie doczekaw- 
"szy się nowego uwięzienie. któ 
rehy go napewno przy najbliż- 
azej okazji spotkało, Że obecny 


Skarżyński 


uraz 


Naturalnie, || 


na własnych no-|$ 


A nte-|$ 
ucierpiał g 


sfery społe- |6 


opozycja. Co się 
działo na ulicach Buenos Aires. 
gdy szedł półmtłjonowy kon- 
dukt na ementarz Ricoleta (je- 
den z najpiękniejszych na świe 
cie), trudno sobie wyobrazić, — 
Wystarczy chyba, że kilkadzie- 
siął osób doźnhało ran. zgniece- 
nia, obrażeń. 

Próba sił opozycji nad grc- 
hem swego przywódcy wypadła 
wspaniale. 


Skandal 
dyplomatyczny 


Przeciwnicy obecnego rządu 


dzialają  nielylko wewnatrz 
kraju; lecz również 'w sąsie- 
dnich republikach. a główny 


sztab opozycji znajduje się w 
Urugwaju. skąd od czasu do 
czasu czyntone sa wypady na 
terytorjum Argentyny i próby 


BEZKONKURENCYJNY 
REPERTUAR FILMOWY 
Dźwiękowego Kina 


„CAPITOL” 


| Dziś i dni następnych! 


DLACZEGO ZGRZESZYŁAM 


w rol. gł. Helen Heyes 


Wkrótce! 
EKSTAZA 


z Hedy Kiesler, Aribert Megg 
Reż, G. Machaty 


Syn Dżungli 
w roli głównej Buster Grabbe 
olimpijski mistrz pływacki 


ZUZANNA LENOX 


Greta Garbo—Clark Gable 


Burłak Artem 
Prod. „SOWKINO* 
Reżyserji Piotra Bytow 


Dr. Moreau vs. a. wellsa 
Charles Laughton, Lugosi Bela, 
Leila Hyams 
GDYBYM MIAŁ MILJON 
Aroydzieło Lubicza przy udzia 

le 6 reżyserów w wykonaniu 

15 czołowych gwiasd ekranu 
PIEŚŃ NOCY 

Reż. Litwaka z królem teno- 

rów Janem Kiepurą 


Złote Sidia Reż. Lubicza 


Miriam Hopkins, H. Marshall 


LICYTACJA MIŁOŚCI 


Sari Maritza, Charlie Ruglles 


HEYES w roli głównej. 


Dźwiękowy Kinoteatr 


„GAPITOL” 


Stone, Neil Hamilton, Jean Herschholt. 


Sala mechanieznie wentylowana i ohłodzona. 
Poezątek o g. S'ej, w soboty i niedziele o godz. 12. 


wzniecenia rewolucji. A obsa- 
dzić granice Argentyny, która 
jest 8 razy większą od Polski, 
jest zbyt trudno. Dotychczas te 
kończyły się zgniece- 
niem rewolucji i akcją dyplo- 
małyczną u rządu urugwajskie- 
go ale „łeb hydry* wciąż odra 


próbv 


sta. 
Ostatnio wybuchł skandal, 
który znów wzmógł czujność 


rzadu argentyńskiego. Oto bę- 
dacy na wygnaniu w Urugwa- 
iu generał argentyński Torron- 
zo, przywódca zakordonowej o- 
pozycji. przekradł się na teryto 
rium Aregentyny do Salta, sto- 
licy prowincji tej samej na- 
zwy i zgłosił się do konsula Ro 
liwji, p. L. Girona, prosząc go 
o  skomunikowanie sie 7 
swym rządem į udzielenie po- 
mocy powstańcom argentvń- 
skim. którzy się zbiorą na gra- 
nicy boliwijsko - argentyńskiej. 
a w 1azię udania się przewrotu 
w Argentynie, obiecał imie- 


niem przyszłego rządu pomoc 
Argentyny dla Boliwji w jieji 
wojnie z Paragwajem, 

Konsul boliwijski;  poważ- 


nie potraktował tę ofertę i nie 
zawiadomił o niej rządu ar- 
gentyńskiego, lecz odniósł wię 
do swojego rządu.  Wybuchł 
skandal į rząd boliwijski mu- 
stat natychmiast odwołać swe- 
go konsula z Argentyny. A opo- 
zycja demaskowana w swych 
rewolucyjnych knowaniach nic 
sobie z tego nie robi lecz przy- 
gotowuje nowy kawał. 


Na wszystko 
jest sposób 


Argentyna podzielona jest na 
prowincje, które są autonomicz 
ne, rządzone przez parlamenty 
prowincjonalne i obieralnego 
gubernatora. , Posłowie nie są 
zhyt obowiązkowi i niechętnie 
zjawiają stę na sesji parlamen- 
tainej. która nie może się od- 
być z powodu... braku quorum. 
Na to poradził sobie guberna- 
tor prowincji Santa Fe, który 
potrzebował pilnie pewnych u- 
chwał parlamentarnych. Gdyby 
ci posłowie znajdowa'i się cho- 
ciąż na terytorjum prowincji 
Santa Fe, ale oni bawili w są- 
|siedniej prowincji Corrientes, 
na teren której nie ma wstępu 


Dziś i dni 

następnych ! 
Superfilm Metro 
Goldwyn Mayer 


Dlaczego ZOTZESZYŁAM 


Potężny dramat życiowy z świetną tragiczką HELENĄ 


W pozostałyseh rolach: Lewis 


— Nadpr. 


policja z innej prowincji. Ale 
ręka rękę myje.. Gubernator 
prowinejj Santa Fe zatelegrafo- 
wał do' gubernatora prowincji 
Corrientes o dostarczenie mu 
takich, a takich członków pār- 
lamentu Santa Fe. Kolega nie 
odmówił i policja z Corrientes 
wyszukała posłów _ santafeciń- 
skich i samochodami pod e- 
skortą przywiozła ich pod sam 
gmach parlamentu w Santa Fe. 
Quorum zostało dopełnione i 
parlament powziął uchwały, na 
które czekał gubernator. Część 
prasy podniosła larum, a reszta 
się śmieje. 

Usłużny gubernator z Corrien 
tes w ten sposób zwalcza opo- 
zycje parlamentarną, że już od 
roku nie pozwala kasie skarbo- 
wej wypłacać  opozycjonistom 
djet poselskich. 

Na wszystko jest sposób, 


Fort oblężony 
przez... szarańczę 


Klęską, która co rok nawie- 
dza Argentyne jest „iarańcza. 
Przy argentyńskiem  minister- 
stwie rołnictwa istnieje nawet 
specjalny departament do wal- 
ki z szarańczą. Zazwyczaj sza- 
rańcza nadlatuje w lecie lub 
najwcześniej na wiosnę, tego 
ioku jednak olbrzymia lawina 
10-kilometrowej długości spa- 
dła na północną połać Argen- 
tyny już w zimie (lipiec) na ar- 
gentyńskj fort Inka i okalające 
lasy niszcząc wszystko dookoła 
W stolicy federalnej odbyło się 
specjalne posiedzenie rady mi- 
nistrów dla obmyślenia środ- 
ków zaradczych. Uchwalono 2 
miljony pesów na przeprowa- 
dzenie wojny ze Skrzydlatym 
najeźdzcą. Zostaną sprowadze- 
ni specjaliści z zagranicy orz 
zakupione gazy trujące. 


Ach fa geografia! 


Go się o Polsce pisze i czego 
można się nauczyć w podręcz- 
nikach zagranicznych. W szko- 
łach w Missiones (tam, gdzie 
się zmajduje największa kolo- 
nja rolnicza polaków) używany 
jest podręcznik geograficzny, w 
którym Polsce nie poświęcono 
osobnego rozdziału, podczas gdy 
nawet księstwo Luksemburg, 


cieszy się większą łaską. O Pol-|. 


sce czytamy tam króciutko, że 
po wojnie przyłaczono do niej 
Syberję i prawie cała prowin- 


PPN |. MANDELTORI 


Gabinet Renfgenologiczny 
przyjmuje 


ul. Wólczańska 18 
(Zielona 8-a) TeL 240-24 


Świat 
rzeczy ciekawych 


Herbata : 
zamiast kilometrów 


Z oryginalnym zwyczajem- spot 
kali się w Tybecie nezestnicy wy- 
prawy na szczyt Mount-Everestu. 
Gdy zapytali pewnego dnia napo- 
tkanego po drodze tybetańczyka, 
jaka przestrzeń dzieli ich jeszcze 
od najbliższego osiedla ludzkiego. 
ten odpowiedział, że. będą musieli 
przejść jszcze „trzy filiżanki herba 
ły“. Odpowiedź wydawała się nic- 
zrozumiałą. Tybetańczyk wyjaśnił 
później anglikom, iż tubylcy okre- 
ślają dystans ilością filiżanek her- 
baty, wypijanych eo pewien skre- 
ślony czas. Z tego wyjaśnienia wy- 
nikło, że określenie „trzy filiżanki 
herbaty“ równa się przestrzeni 8 
kilometrów. 


Najszybszy pociąg 


Najszybszym pociągiem na świe 
cie był dotąd ekspres na kanadyj- 
akiej Pacific-Railway, który biegl 
z szybkością 13 kim. na  oodzinę. 
Obecnie palmę pierwszeństwa wy- 
darł mu ekspres na angielskiej 
Great Railway, t. »w. Ohettenham 
Flying Express, który biegnie 2 
szybkością 138 klm. na godzinę, a 
miejscami sdrabia nawet 158 klm. 
na godzinę. 


Zimne szkło 


W jednej z hut szklanych we 
Francji dokonano wynalazku zim- 
nego szkła. Gatunek tego szkła od 
znacza się przepuszczalnością pro- 
mieni słonecznych świetlnych oraz 
zatrzymywaniem, wchłanianiem cie 
pła promieni. Szkło zimne przenu- 
szcza 65 proe. światła, ale zatrzy- 
muje 85 proc. ciepła. Zaopatrzone 
w szyby z tego szkła mieszkanie 
otrzymuje wystarczającą ilość świa 
tła, natomiast podczas najwięk- 
szych upałów panuje w niem chłod 
na, mia temperatura. 


Zyskowna pozycja 


Podczas sprawdzania budżetu de 
partamentu Yonne (Francja) znale 
ziono pozycję 10.000 franków wy- 
płacaną corocznie na pokrycie k3- 
sztów budowy linji kolejowej od 
Jogny do Villeneuve. Najciekaw- 
sze jest to, że linja ta nie była wea 
le budowana:  Dałsze badania 
stwierdziły, IŁ pozycja ta figuruje 
w budżecie departamentu  jaż od 
20 lat. Obecnie poszukuje sie po- 
mysłowego autora rentownej po 
zycji. 


Daktyloskopowani 
lekarze 


W Nowej Waly  Południoweś 
wprowadzono przy wydawaniu dy- 
plomów lekarskich odciski daktv- 
loskopijne pod podpisem własno- 
ręcznym odbierajacego dyplom. Tz- 
ba lekarska Nowej Walji wyjaśnia. 
iż system ten został wprowadzony 
jako jedyny skuteczny środek obro 
ny przeciwko twrasowanin lekarzy 
ze sfałszowanemi lub przywłaszczo ` 


cję „Posen“. A dalej: „Moskwa, |nemi nieprawnie dyplomami. 


dawniejsza stolica Rosji, 
większą od innych > wielkich | 
miast rosyjskich jak Warsza- | 
wa, Ryga, Niżmij Nowgorod.“ | 
Nazwy miast põlskich brzmia: 
Posen,  Brombreg,  Kalitsch | 
Lemberg, Autorem tego cenn” 

go dzieła geograficznego żest p | 
Ernesto Bavier. 

Zbigniew Dobrogost 


jest | +660%%600002902000044009 
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zwycięża w oíoczeniu prezydenía Roosevelia 


PARYŻ, 4. 8. (PAT). Agencja 
Havasa donosi z Waszyngtonu, iż 
w otoczeniu prezydenta Roosevelta 
bierze górę koncepcja inflacyjna. 
Szereg osobistości wywiera na pre 

zydenta nacisk w kierunku zmniej 
szenia zawartości złota w dolarze. 
Panuje pogląd o konieczności pod- 
niesienia ceny złota i przekonanie, 
że pierwotny parytet dolara nie bę 
dzie mógł być osiągnięty prędzej 
niź za kilka lat. W związku z tem 
uznaje się za”wskazane przeprowa 
dzenie już obecnie stahilizacji wa- 
luty, gdyż w przeciwnym razie lud 
ność nie będzie nabywać bonów 
skarbowych. Pozatem zwrócono tt- 
wagę prezydentowi Rooseveltowi, 
iż spadek dolara zupełnie nie po- 
prawił sytuacji w Ameryce, gdyż 
w Odpowiedzi na obniżenie dolara 
fluktuacje dewiz zagranicznych cał 
kowicie skompensowały  dewalu- 
acię waluty amerykańskiej. 


Gaz lzawiący 
w gmachu giełdy 
NOWY JORK, 4, 8. (PAT). Po- 
siedzenie członków giełdy, jakie 
odbywało się w t. zw. Sali tranzak 


cyjnej, zostało nagle przerwane. 
Wkrótce po otwarciu posiedze- 


Szaleńczy rekord 


skoku z zamkniętym 
spadochronem 


MOSKWA, 4. 8. (PAT). TASS po 
daje, że lotnik Edowkimow ustano 
wił światowy rekord dfugości sko 
ku z samolotu bez otwierania spa- 
dochronu. Ewdokimow wzniósł się 
samolotem w okolicach Leningra- 
du na wysokość 3700 mtr, poczem 
skoczył, jednakże otworzył spado- 
chron dopiero w 108 sekundzie po 
skoku, już na 480 metrów nad zie 
mią: 


nia giełdy obecni poczuli wydzie- 
lający się skądś gaz. Zebrani przy 
puszczając, że jest to gaz trujący: 


goś nieznanego osobnika w otwo- 
rze wentylacyjnym. 
Nikt z obecnych nie Odniósł 


rzucili się ku wyjściu. Po bliższem | żadnego szwanku, lecz piętra znaj- 
zbadaniu okazało się, że jest to |dujące się ponad salą zebrań mu- 
gaz łzawiący, który wydziełał się 2 |siano ewakuować z powodu wynel 
cylindra, ustawionego przez jakie- lnienła ich gazem. 


Tajemnicze 


wysiedlenie 


dyrektora firmy angielskiej z Turcji 


KONSTANTYNOPOL, 4. 8. (P. 
A. T.) — Reuter donosi, że kon- 
suł angielski w Konstantynopolu 
zażądał wczoraj wyjaśnień od 
władz tureckich w Sprawie nagłe: 
go wysiedlenia z Turcji obywatela 
angielskiego Zandera, przedstawi- 
ciela fabryk Vickersa, Konsul 
zwrócił się jednocześnie z prośbą 0 


Wypuszczony I Znowu aresztowany 


Gandhi słęozany na 12 miesięcy więzienia 


POONA, 4, 8. (PAT). Gandhi 
wypuszczony Został dziś rano z 
więzienia, wkrótce jednak został 
ponownie aresztowany, ponieważ 
odmówił zobowiązania się do pozo- 
stania w Poona i niemieszania się 
do spraw politycznych. 

Gandhi skazany został na 12 mie 
sięcy więzienia. á 


BOMBAY, 4. 8. (PAT). Grupy 
manifestantów,  demonstrujących 
przed magazynami z wyrobami an- 
gielskiemi na ulicach  Bombajny 
rozpoczęły ponownie swą działal- 
ność, napadając na sklepy i nisz- 
cząc pałkami wystawy. Policja a- 
resztowała 9 demonstrantów, któ- 
rzy rozrzucali ulotki, nawołujące 


do bojkotu towarów, pochodzenia 
brytyjskiego. 

SIMLA, 4, 8. (PAT). Brytyjskie 
samoloty wojskowe bombardowały 
wczoraj dwukrotnie miejscowość 
Kotkai, niszcząc prawie wszystkie 
osiedla. W południowo - zachod- 
niej części prowincji panuje spo- 
kój. 


krwawa iragedja pod Poznaniem 


Porzucony kochanek zabił 3 osoby i samego siebie 


POZNAŃ, 4. 8. (PAT). Wczoraj 
wieczorem w Zabikowie pod Pozna 
niem rozegrała się krwawa trage- 
dja. Zamieszkały w Zabikowie Jó- 
zeť Hadyniak utrzymywał z nieja- 
ką Eugenją Osowską stosunki, któ 
re ostatnio się rozłuźniły i Osow- 
ska, mająca pewne pretensje ma- 
terjalne do Hadyniaka, dochodziia 
ich na drodze sądowej, Wczoraj 
wieczorem w mieszkaniu Hadynia- 
ka zjawili się komornik Przestalski 
i aplikant Bronisław Snopek w to 
warzystwie brata Osowskiej po. 
Mikurdy z 37 p. p. Rzeczy Osow- 
skiej, znajdujące się w mieszkaniu 
Hadyniaka, załadowano na samo- 
chód. Gdy samochód miał już ru- 
szyć, wybiegł z mieszkania Hady- 
niak i począł strzelać z rewolweru. 


Maeterlinck oszukany 


przez szanowanego notarjusza 


BRUKSELA, 4, 8. (PAT). Styn 
ny pisarz belgijski Maurycy Mae- 
terlinck wytoczył swemu notarju- 
szowi Andre Gasiglia sensacyjny 
proces, który toczy się obecnie 
przed sądem w Nicei. Marzestem 
Maeterlincka było posiadanie wła- 
snej willi nad morzem Śródziem- 
nem. W tym celu słynny pisarz 
zbierał w ciągu długiego czasu 
oszczędności, Zebrawszy około 2 


-= 


miljony franków na kupno willi, | 


Maeterlinck powierzył je wyżej 
wymienionemu notarjuszowi, który 
przywłaszczył sobie całą sumę. Pro 
ces ten ma chrakter sensacyjny, 
nietylko ze względu na Maeter- 
lincka, lecz również ze względu na 
osobę oskarżonego notarjusza, któ- 
ry jest znanym obywatelen,, kawa 
lerem  Legji Honorowej, burmi- 
strzem i doradcą prawnym kanto- 
nu Contes. 


36 i pół godziny na szybowcu 


Wspaniały nowy 


BERLIN, 4. 8. (PAT). Student 
Kurt Schmidt pobił rekord świato- 
wy długotrwałości lotu na szybow 
cu, Wynoszacy dotychczas 22 go- 
dziny, Schmidt wystartował we 
czwartek 6 godz, 7,25 z obozu lot 
uiezego w Korschenruh i do piątku 
godz. 9 rano utrzymywał się jesz 
cze w powietrzu. Pobicie rekordu 
uiemieckiego nastąpiło o godz. 2 
nad ranem, rekordu Światowego 0 


rekord światowy 


rano, Lot odbywa się na 
szybowcu typu Gruenau-baby, na 
którym dokonano już dłuższych 
lotów nad lądem i lotów holowa- 
nych za samolotem motorowym. 

Po 36 i pół godzinach krążenia 
nad ziemią wylądował dziś o godz. 
20-ej na wybrzeżu Świeżego Zale- 
wu. Schmidt pobił dotychczasowy 
rekord długości lotu na szybowcu 
o 14 godzin. 


m” 


godz. 7 


Olbrzymi pożar 


strawił 460 domów w Koryncie 


ATENY, 4. 8. (PAT), Ubiegłej 
nocy Wybuch? w Koryncie olbrzy- 
mi pożar, który zniszczył dotych- 
czas 460 domów drewnianych i ba- 
raków, zbudowanych po ostatniem 


trzęsieniu ziemi, Pożar szerzy się i 
zagraża murowanej części myasta. 
Cała ostraż ogniowa Aten pospie” 
szyła do Koryntu, 


Ciężko ranny por, Mikurda w dro- 
dze do szpitala wojskowego zmarł. 
Komornik Przestalski i aplikant 
Snopek zostali również ciężko ran- 
ni. Przewieziono ich do szpitala W 
Poznanin. Istnieje obawa o ich ży- 


cie. Po dokonaniu tych czynów 
Hadyniak zabarykadował się w 
mieszkaniu i 2 wystrzałami z re- 
wolweru pozbawił się życia, Na 
miejsce tragicznego Wypadku uda 
ła się policja i władze sądowe. 


przedłużenie Zanderowi o kilka 
dni terminu wyjazdu, celem przygo 
towania bagaży. 

Tureckie władze miejscowe od- 
mówiły jednak wszelkim prośbom, 
zasłaniając się wyraźnemi instruk 
cjami z Angory. 


LONDYN, 4. 8. (PAT), — Prasa 
żywo komentuje wydalenie z Tur- 
cji dyrektora firmy „Vickers Arm- 
strong Lmt” Zandera, który pro- 
wadził w Turcji oddział tej firmy 
jeszcze przed wojną, Tureckie wła 
dze odmawiają udzielenia wyjaś- 
nień w tej sprawie, 

Foreigne office w Londynie pole 
ciło ambasadorowi brytyjskiemu W 
Konstantynopolu sporządzenie w 
powyższej Sprawie specjalnego ra- 
portu. 


Zamach samohójczy 


b. prezesa rady komi- 
sarzy $yrcowa 


PARYŻ, 4. 8. (PAT). „Le Jour- 
nal? donosi z Moskwy; iż b. præ 
zes rady komisarzy ludowych Syr- 
cow usiłował odebrać sobie życie. 
Syrcow znajduje się w więzieniu, 
jako oskarżony o udział w spisku 
przeciwko Stalinowi, Syrcowa prze 
wieziono do szpłtala, gdzie stan je 
go zdrowia uległ polepszeniu. 


Trocki pozostaje na wygnaniu 


Litwinów wogóle mie chciał z nim rozmawiać 


-- Proszę powiedzieć Troc-| Wśród mieszkańców Royat, 


PARYŻ, w sierpniu. 

Francuscy i angielscy dziea- 
nikarze w estatnich czasach 
wprost padają ze zmęczenia w 
poszukiwaniu śladów Trockie 
go. Pisma całego świata donio- 
sły, że Trocki przyjechał do 
Royat, aby leczyć sklerozę ser- 
ca. Specjalni korespondenei ga 
ret paryskich natychmiast roz- 
poczęli za rim poszukiwania, 
ale wysiłki ich nie dały rezul- 
tatu. Pukano do hoteli i prywat 
nych pensjonatów zawsze z 
tem samem pytaniem: 

-— Czy u was ratrzymał się 
p. Siedow? A 

Ale Siedow. to jest Troeki, 
pozostawał nieuchwytny. 
Dziennikarze zaczęli wypyty- 
wać miejscowych lekarzy, ale 
i oni nie wiedzieli dotychczas 
nie o Troekim, jako pacjencie. 
Mało tego: miejscowy komi- 
sarz policji zapewnia, że Trec- 
ki nigdy nie przyjażdżał do 
Royat i że miejsce jego pobytu 
uje jest nikomu znane. 

Komisarz policji nie jest 
zbyt daleki od prawdy. Trocki 
przybył z Marsylfi nie dn 
Royata, a do sąsiedniego nie- 
wielkiego mlasteczka Charade, 
gdzie wynajął dwa pokoiki w 
skromnym hotelu. Stąd Trocki 
istotnie wyprawił jednego ze 
swych skretarzy do Litw'nowa. 

„Wielki Lew“ chciał spotkać 
się ze swym byłym towarzy” 
szem i obgadać moż wości je- 
go powrota do Rosji sowiee- 
kiej. Ostrożny Litwinow dał od 
powiedź dopiero następnego 
dnia, widocznie zdążywszy po 
rozumieć się z Moskwą, ezy 
takie spotkanie winno dojść 
do skutku 


kiemu — oświadczył, — że nie 


zaniepokojonych tym zjazdem 


mamy z nim © czem rozma-| arystokracji sowieckiej, nagle 


wiać. 

Po kilku godzinach p. Sie- 
dow opuścił hotel i pojechał do 
majątku jednego ze swych przy 
jac'ół, gdzte łego spokój jest su 
vowo strzeżony. 

m w a 

Są podstawy do przyp 
szczeń, że Trocki nie przyic- 
chaf do Royat przypadkowo: 
przyrzeczono mu poważne po- 
parcie. Jako pośrednik w tej 
sprawie wystąpił sowiecki po- 
sef w Ankarze, dość popularny 
Suric. Dziwnym zbiegiem oko- 
liezności Surie przyjechał do 
Reyat jednocześnie z Trockim, 
również z powodu „choroby 
serca“, Zatrzymał się w botelu 
na bulwarze Basin i w «agu 
pierwszych dni pobytu w 
Royat często widywał sie z IŻ 
twinowem. 

Potem coś się wydarzyło, Od 
tej chwili, gdy Litwinow od- 
mówił widzenia się z Trockim. 
Surie przestał wychodzić ze 
swego hotelu. Dyrekcja tłoma- 
czyła to „przepisem lekarzy“. 

— Pan poseł musi mieć zu- 
pełny spokój i przez pewien 
czas leżeć w łóżku.. 

Rzeczywiście możliwe. że 
gdy misja pokejowa Suriea za 
wiodła, sere zaczęło mu doku- 
CZĄĆ1» 

Ale dlaczego Litwinov ani 
razu nie odwiedził swego kole- 
Si z komisarjatu Spraw zagra- 
n'eznych? 

* * 

Nie obeszło sie oczywiście i 
hez anegdot. 


* 


rozeszły się słuchy, że przyje- 
chał sam Stalin... Po sprawdze 
niu okazało się, że nrzyięto Su 
riea za Stalina. Ale najwiecej 
mówi stę o Trockim, Widzą go 
w kilku miejscach  jednocześ: 


nie: w parku, na ulicy, przy 
zródłach... 
— Trocki zatrzymał stę w 


hotełu „Regina*, 

— Nie podobnego, zarczerwo 
wano dlań apartamenty w „Ma 
jesticu*, i 

Pewien miejscowy fotograf 
poznał Trockiego na uficy į na 
tychmiast go sfotografował. Pa 
opublikowaniu fotogafji oka- 
zało się, że fotograf wziął va 
Trockiego.. deputowanego Se- 
negalu, Djanema! 


Wszystko to są anegdoty, 
Wiarygodne jest tylko to, że 
Trocki przyjcehał do Francji 
dopiero po zniesieniu przez 
rząd dekrety © jego wysiedle- 
niu, podpisanego w r. 1916. Za 
pewniaja przytem, że rzad 
francuski, który z wielką uwa- 
gą odnosi się w chwili obecnej 
do Moskwy, zapytywał konfi- 
dencjonalnie Dowgalewskiego, 
czy nie bedzie jakichś sprzeei- 
wów ze Strony rządu sewiec- 
kiego? Sprzeciw nie nasżąpił 1 
być może, że właśnie ten fakt 
dał Trockiemu powód do przy- 
puszczeń, że stosunek do niego 
w Meskwie uległ zmianie i że 
Litwinow zgodzi się na rozmo- 
wę. Ale spotkało go smutne roz 
czarowan'e. 

A, S. 
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Zdobywca Atlantyku w Warszawie | Ambasador Wysacki Przeładunek w Gdyni 
RIC T = "7a 0] w Kwirynale | | 


2 


Do portu w Gdyni przybył 1 b, m. na statku szwedzkim 
„8, S. Trolleholm* większy ład tek fosforytu, który w przecią- 
gu kilkunastu godzin, dzięki pomocy potężnego „chwytaczu”, 
przeładowany został z okrętu wprost do wagonów, podsta- 


Ę kilku dniami nowy ambasad | Wionego pod okręt pociągu. 
f 


or R: P. przy włoskim dworze kró- ś » : 
lewskim dr. Aleksander Wysocki Bieg przez zasieki 
złożył swe listy uwierzytelniające. 
Na zdjęciu widzimy ambasadora W 
ysockiego (x), obok stoi szambelan 
królewski hr, Guardi (1). 


Gzang-Hsu-Liang 


W Anglji odbywają się corocznie biegi przez zasieki dru- 
ciane, organizowane przez dowództwa poszczególnych okrę- 
tów wojennych. 


Powrócił do Warszawy na swym słynnym samolocie R. W. D, zdo- |» dyktator Mandżurji i obecny Bohaterowie przestworzy przed mikrofonem 


bywca Atlantyku południowego, kapitan Skarżyński, witany na lot- | Wódz naczelny armji chińskiej, któ 
nisku przez przedstawicieli rządu, generalicję, dyplomację, oraz przed ("y 7 zainteresowaniem śledził obec 
stawicieli społeczeństwa. Na zdjęciu naszem widzimy kapitana Skar- |"€ manewry pionierów w Angliji, 
żyńskiego (x). p. premjera Jędrzejewicza (1), p. ministra Butkiewicza | przybywa z wizytą na 
(3), marszałka sejmu p. Świtalskiego (2), Wiceministra generała Fa- |kontynent europejski. 

brycego (4), generała Orlicza-Dres zera (5), Na zdjęciu x dołu kpt. 


Skarżyński przemawia do mikrofonu. ; Rzymskie wakacje 


Przez. Polskę do morza W Pompei i Herculanum cd 


a 


kopano domy. na marmuro- 
wych ścianach których znale- 
-ziono napisy turystów, którzy 
mieszkali tutaj i odpoczywali 
na 2.060 lat przez Naz, Chr 

„Nie zobaczę więcej błękitne 
yo morza — głosi jeden z napi 
sów—ale pamięć o niem zacho- 
wam dopóki będzie stał „Capi- 
tol“, 

„Jutro wyjeżdżam do Rzy- 
mu. Gzy pozwolisz mi wrócić 
tutaj, Herkulesie, do zakątka, 
gdzie poznałem prawdziwe 
szezęście?“ 

Jakiś epikurejczyk wydrapał 
rylcem na ścianie: i - 

„W tym domu,  poświęco: Wiley Post (na 
nym kultowi Bachusa, pozna- 


lewo) i gen. Balbo (pośrodku) wraz z Augustem 
Rosso, posłem włoskim w St. Zjednoczonych, opowiadaja światu 
łem się ze znakomitą kuchnią, [Przez radjo o swych wielkich wyczynach sportowych 

Świetnem winem. oraz zaprzy- > ` . z 

jaźniłem się. z piękna Furyki- Pod znakiem „Niebieskiego Orła“ 


dnia 2 b, m. rozpoczął się wielki spław kajaków z całej Polski Wi- 
;ą do Gdańska i Gdyni. Na zdję-ciu naszem widzimy  flotyle kaja- 
ków na odpoczynku w porcie w Płocku. 


Turyści, którzy spędzali wa- 
kacje w Pompei i Herculanum 


000 lat temu różnili się mało 


Starożytny Rzym 
w TE EE 


ŻĘ, 


od nowoczesnych snobów, któ- 
rzy wpisują swe „cenne* wy: 
znanią do „złotych ksłąg* na- 
womodnych restauracji i ho- 


MEMBER 


Rzymianie wyjeżdżali zwykle 
nad morze w sierpniu, gdy upa 
ły w Rzymie uniemożliwiały ży 
cie. Po drodze zatrzymywali 
się, zależnie od środków mate- 
rjalnych, w eleganckiem „ho- 
spitium*, gdzie nocleg i kolacja 
kosztowały plus minus 10 —= 
12 franków. W pensjonatach 
tego rodzaju mieszkali obywa- 
tele rzymscy do października, WE DO OUR PART 
do rozpoczęcia „sezonu w sto| Powyższy emblemat jest symbolem nowej prosperity, zalnłejowa- 
licy imperium. nej przez rząd Roosevelta, 


Na zdjęciu naszem widzimy ruiny bazyliki Maksencjusza, 
ostatniej wielkiej budowli Rzymu pogańskiego. pochodzącej 
z czasów na przełomie III į IV w. po Chrystusie. 
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KJ s 7) 
„Dzieje grzechu 
Karolina Lubieńska 

o problemie Ewy Po- 

bratymskiej 

— Ewa Pobratymska? Jak ja ją 
pojmuję w oświetleniu nowoczesne 
go światopoglądu? Nie tak to ła 
two sformułować, ale jednak spró 
buję — mówi Karolina Lubieńska, 
odtwórczyni postaci Ewy w filmie 
„Dzieje grzechu”. 

. 

— Ewa to nie jakać poszczegół- 
na kobieta, ale to symbol kobieco- 
ści, wcielenie tej  wszechpotężnej 
i wiecznotrwałej siły, która każe 
kobiecie iść za głosem ukochanego 
meżczyzny, chociażby w otchłań 
najstraszliwszego cierpienia, choć 
by na dno hańby... 

Łukasz był jedynym celem życia 
Ewy.. Przez miłość dla niego r” 
dzi się w jej duszy grzech i przez 
ię miłość Ewa odradza się w mo- 
mencie ofiarnej śmierci. 


Ewa Pobratymska — to cały sze 
reż odrębnych indywidualności... 
To dziewczę niewinne i czyste jak 
kwiat wiosenny i cyniczna dziew- 
ka uliczna, to eksłatyczna ©fiacni- 
ca i zimna zbrodniarka, wyrafino: 
wana kokota i istota szlachetna z 
krwawiącem od kochania i bóln 
sercem.. To siła i słabość... To po- 
kuta i bunt... 

— A jak pani sobię wyobraża te 
metamorfozy Ewy w filmie? 

— Dopiero w filmie uplastycz: 
niają się one w calej pełni, kształ- 
tują się w zetknięciu z innemi dzia 
łającemi indywiduamościami: na 
jej losy wpływa matka w mocnej 
suggestywnej interpretacji pani Du 
lęby, fascynujący Pochroń — Sam 
borski, niesamowity Płaza—Spław- 
ski— Junosza - Stępowski, ksiądz 
— którego gra Stanisławski, gine- 
kolog, kreowany przez Jerzego Le- 
szczyńskiego, taki Horst jak Kur- 
nakowicz, Paser — Józef Węgrzyn 
no i Damięcki — Łukasz... 


Bez przesady powiadam, że grać 
z takimi partnerami — to prawdzi 
wa rozkosz... Zwłaszcza pod sprę 
żystem, czujnem kierownictwem re 
żysera Szaro... 

Przystępując do pracy nad posta 
cią Ewy w filmie zdawałam sobie 
doskonale sprawę z olbrzymich tru 
dności, jakie ta rola nastręcza... 


Starałam się pokonać te trudno 
ści, wniknąć w duszę Ewy... 

— A czy pani sądzi, że problem 
grzechu Ewy jest obeenie aktual- 
ny? 
on zas 
nowy: 


— Zdaje mi sie, że jest 
wsze aktualny i wiecznie 
chociaż trwa od wieków. 
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OS PORANNY” —- 1835 


Undo i Palijew 


Ciekawa 


opinia wybitnego poli- 


tyka ukraińskiego 


/7atarg. jaki ostatnio wynikł 
na tle politycznem między U. 
N. D., a grupą rosła Palijewa 
obudził także ogólne zainterest 
wanie, Zatarg į dyskusja na te 
mat przyczyn, dla których b. 
poseł redaktor Falijew został u 
sunięty z parji, nie prze.taje 
dostarczać sferom politycznym 
coraz to nowych  materjałów. 
leden z dziennikarzy lwow- 
skich odbył ostatnio rozmowy 
= zainteresowanymi czynntka- 
mi ukraińskimi, celem podania 
to wiadomości opinji bezpośre- 
dnich wynurzeń obu przeciwai- 
ków. 

Rozmowa z jedną z wybit- 
«ych osobistości, zbliżonych do 
prezydjum UND'a, mała nastę 
aujący przebieg: 

— Jak przyszio 
„sprawy „alijewa*? 


do t zw. 


— Jest to sprawa — usłysze 
liśmy odpowiedź — dawna ! 
datuje się jeszcze od roku 


1930. P. Palijew rozpoczął już 
wedy t. zw. opozycyjna dzia- 
talność, rzucając na łamy „No- 
wego Czasu“ teorje ! tezy, któ: 
te zmierzały do osłabienią parT- 
tji. Palijew, jako członek U. N. 
Ð. zajat zajął wobec UNDA sta 
powisko opozycyjne i propago- 
wał je w swojej gazecie. Należy 
przypomnieć, że w roku 1930 
w okresie aresztowań  brzę- 
skich całe prezydjum UNDA 
było aresztowane. Wtedy ster 
polityczny dostał się w ręce po 
litycznie niewyrobione, o waż- 
nych rzeczach politycznych de 
cydowali ludzie przygodni, pod 
czas gdy odpowiedzialne osoby 
za politykę centralnego komite 
tu partji przebywały w wiezie- 
nin, Należy przypomnieć dalej. 
że gdy aresztowani politycy wy 
szli z więzienia, nastąpiło gdra 
zu porozumienie czynników, 
kierujących ukraińskich i po- 
lityczne wyrównanie w partji. 
Palijew jednak, skoro tylko o- 


puścił więzienie, zaczął znów 
swą robotę opozycyjną wobec 
pattji, 

Następuje moment wysoce 


znamienny, W r. 1931 pod wra 
żeniem t. zw. pacyfikacji w Ma 
łopolsce wschodniej odbył się 
zjazd partyjny we Lwowie. Spe 
cjalna komisja polityczna, zło- 
żona z 5 osób, przygotowała re 
zolucje zjazdu. Do komisji tei 


należeli: pp. red. Mudryj, red. 
Celewicz, poseł Łuckij, dyrek- 
tor Kuźmowycz i także właśnie 
red. Palijew. Komisja zgodziła 
się jednogłośnie wraz z Palije: 
wem na tekst rezolucji, żądają 
cej autonomji terytorjalnej dla 
ukraińców w Polsce. P, Pali- 
jew nietylko zgodził się na ta- 
ka rezolucję, ale nawet jej bro- 
nił, I oto co zaszło później. Pa- 
lijew nagle wycofał się z komi- 
eji i z zobowiązań wobec partji 
i ku wielkiemu zdziwieniu osób 
politycznie wyrobionych, posta 
wił na zjeździe własną rezolu- 
cię. 

— Co ona zawierała? 

— Palijew postawił w swo- 
jei rezolucji tak mnej więcej 
sformułowaną propozycję u- 
chwały: „Kongres partji UNDA 
poleca parlamentarnej repre- 
zentacji ukraińskiej zażądać 
od Polski wypełnienia zobowią 
zań miedzynarodowych...“ 

— To znaczy, że kierownicy 
polityczni UNDA widzieli w tej 
formułce Palijewa ` zasadnicza 
zmiane swej uchwały? 

— Widzieliśmy nie zmianę, 
ale wyłamywanie się z dyscy- 
płiny partyjnej i krętactwo p 
Palijewa oraz dążenia do wnie- 
sienia w naszą organizację roz 
dźwięków. 

— Jaki więc jest program, 
według  oplnji polityków 7 
UNDA posła Palijewa? 

— To jest właśnie najciekaw 
sze, że poseł Palijew dotąd ani 
razu przy żadnej okoliczności 


Przez miesiące 
lefnie 


Unstiłut de Beauté 
Leoma 
Wólczańska 7, tel. 155-55 


Usuwanie piegów, wągrów 
i zmarszczek.— Racjonalny 
masaż twarzy. — Fachowe 
wskazówki w dziedzinie 
— pielęgnowania cery. — 


ż 
$ 


PREMJERA 


Sensacyjny film, od- 
słaniający nikomu 
nieznane kombinacje 
i oszustwa na torach 


wyścigowych 


nie sprecyzował jasno i dokład 
pie swoich tez politycznyih. 
Dlatego trudno mówtć o pro- 
gramie politycznym np. Palije- 
wa.  Palijew krytykował po- 
wierzchownie program poli 
tyczny UNDA, nie przedstawił 
swoich tez, Jesteśmy ciekawi. 
do czego zdąża i co z tego bę- 
dzie. z 

— Czy Palijew, zdaniem pa- 
nów, jest bliżej nacjonalistów? 

— Nacjonaliści biją w Pali- 
jewa bardzo ostro. Już przed 
rokiem 1930 nacjonaliści zajęl! 
wobec Palijewa stanowisko, o- 
kreślając jego poczynania sło- 
wam „„palijewszczyzna'. 


— Co nacjonaliści pod tem 
rozumieli? 
— Palijewszezyzna, według 


nacjonalistów, to określenie za 
pędów dywersyjnych w każdej 
organizacji, wszędzte tam, 
gdzie Palijew przebywał. Pali- 
jew ma do nacjonalistów dro- 
ge zamkniętą. . 

— Jak, według panów, u 
kształtował stę stosunek. mię- 
dzy Palijewem a kościołem 
grecko - katolickim? 

t- Kościół grecko - katolicki 
jest do Paltfjewa zrażony. Pra- 
sa pana Tyktora przedstawia 
interes osobisty. Szuka sensa- 
cji. Cała opinia ukraińska 
idzie przeciw Tyktorowi, prze- 
ciw tendencjom p. Palijewa. 
Koła cerkiewne ustosunkowały 
się do jego. względnie do ich 
poczynań nieprzychylnie. 

— Jaki będzie finał. rozgry- 
wającego się zatargu į kampa- 
nji prasowej, którei ` jesteśmy 
świadkamt 

'— Wkrótce — otrzymaliśmy 
odpowiedź — ukaże się że stro 
ny UNDA broszura o charakte- 
rze politycznym. dająca pełne 
oświetlenie  „palijewszczyzny'. 
Prawdopodobnie na jesieni od- 
będzie stę zjazd partji, która 
poweźmie doniosłe uchwały w 
sprawach organizacyjnych 1 
taktycznych na tle sprawy Pa- 
lijewa. 

Dla UNDA — kończyły się 
wynurzenia polityka — sprawa 
Palijewa. to ant strata, ani 
wstrząs. Palijew został już zł- 
kwidowany w partji, a partja 
nasza pozbywszy się go, 
na zdrowych podstawach 
dalszej pracy politycznej. 


do 


p A 


Teoreiyczna ulga 


Jak się dowiadujemy, minister- 
stwo spraw wewnętrznych zmniej- 
szyło maksymalną normę dochodu 
rocznego dla osób, ubiegających 
się o ulgowy paszport zagraniczny 
do 4,800 zł. rocznie dla osób samot 
nych i 7,200 dla posiadających ro- 
dziny. 

Zarządzenie powyższe byłoby nie 
wątpliwie przyjęte z wielkiem zado 
woleniem, gdyby nie fakt, że.. 
paszportów zagranicznych wogóle 
nie można otrzymać. Znane są pó- 
wszechnie perypetje człowieka wy 
bierającego się zagranicę. Ile tru. 
du i zachodu, biegania i zawraca* 
nia głowy ma obywatel, który mu 
si wyjechać. Przeważnie wysiłki 
tè idą na marne. Zarządzenie mini 
sterstwa przypomina owe tabliczki 
z napisem: „Wstęp do lasu wzbro- 
niony” umieszczone na słupach w 
środku szczerego pola. Poce ta- 
bliczka, jeśli niema lasn? 


„General Motors“ 
zarabia 


Genenral Motors zamyka pierw- 
szą połowę r. b. czystym zyskiem 
w wysokości 48,07 miljonów dola- 
rów, w porównaniu z sumą 15 mil- 
jonów dolarów w okresie pierwsze 
go kwartału 1932 r. Czysty zysk 
w drugim kwartale wzrósł 8-krot- 
nie w porównaniu z r. 1932. 

Ten wielki wzrost pozostaje w 
związku z poważnym _ zwiększe- 
niem zbytu. Wzrost ten wyraził 
się cyfrą około 100.000 samocho- 
dów w porównaniu œ pierwszym 
półroczem 1932 r. 

Ogólna liczba samochodów sprze 
danych w pierwszem półroczu r. b. 
wyniosła około 300.000. Zbyt na 
rynku wewnętrznym w porównanin 
z r ub. zrósł o 50 proc, na ryn- 
kach zagranicznych o 75 proc. We- 
dług wartości zbyt zwiększył sie 
ze 120 miljonów w I kwartale 
1982 r. do 122 mi? dolarów w I. 
kwartale r. b. 


ZABAWA „RODZINY POLICYJ- 


NEJ? 

W niedziełę, dnia 20 sierpnia od- 
będzie się wielka zabawa  oyrodo” 
wa na rzecz stowarzyszenia „Rodzi 
na Policyjna* w ogrodzie Heleno- 
wa. 

Dochód z imprezy, Która zapo- 
wiada się doskonale i niewątpliwie 
zgromadzi wielkie rzesze łodzian, 
przeznaczony jest na zasilenie koło 
nji letnich dla dzieci oraz „sekcji 


staje kulturalno-oświatowej. 


Początek zabawy wyznaczono 
na godzinę 14-tą, 


W rolach głównych: 


urocza 


MADELEINE CARROL 


oraz wytworni 


Join Stuart i Stewart Rome 


Nadprogram: Komedja i aktualności 
Poranki ulgowe o godz. 12-ej i 2-ej 


Wiadomość bież 


DYŻURY APTEK. — Dziś w no 
cy dyżurują następujące apteki: 
Suke. M. Kasperkiewicza  (Zgier- 
ska 54), Suke. J. Sitkiewicza (Ko. 
pernika 26). J, Zundelewicza (Piotr 
kowska 25), W. Sokolewicza i W. 
Szatta (Przejazd 59), M. Lipca 
(Piotrkowska 198), A. Rychtera i 
B. Łobody (11 Listopada 86). 


ODZNACZENIA. —  Mieczysła- 
wa Folmanówna, długoletnia urzęd 
niczka łódzkiej kasy chorych əd- 
znaczona została medalem Niepo- 
dległości za działalność w okresie 
okupacji niemieckiej. Obok krzyża 
Legjonów, nadanego p. Folmanów- 
nie przed kilku laty za działalność 
konspiracyjna w okresie okupacji: 
jest to już drugie wysokie odzna- 
czenie, przyznane p. Folmanównie, 
obecnej sekretarce szpitala im. pre 
zydenta Mościckiego. 


NOWA SZOSA. — Wydział po- 
wiatowy w Piotrkowie zakończył 
budowe drogi powiatowej na od- 
cinku z Bełchatowa do  Zelowa. 
Uzyskano dzięki temu polaczenie 
szosą Bełchatowa z Łaskiem. 


KOSZTY UTRZYMANIA. — W 
dniu 4 sierpnia w urzędzie woje- 
wódzkim komisja dla ustalania 
kosztów utrzymania obliczyła. że 
koszta utrzymania w miesiącu lip- 
cu zmniejszyły się W porównaniu 
z kosztami wy ciągu czerwca O.» 


0.08 procent. 


Kto winien: 
motorniczy czy ofiara? 


W dniu onegdajszym w godzi- 
nach wieczorowych przy zbiegu 
ulice Napiórkowskiego i Kilińskie- 
go dostała się pod koła trąmwajn 
linji Nr. 4 jakaś kobieta, -której 
koła tramwaju zmiażdżyły głowę. 
powodując natychmiastową śmierć. 

Przeprowadzone dochodzenie u 
staliło, że zmarłą jest 38-letnia r3- 
botnica, Ruchla Wołek, zmieszka- 
ła przy ul. Senatorskiej 32. 

Zwłoki przewiezione do  prose- 
ktorjum miejskiego przy ul. Łąko- 
wej. 

Dochodzenie. prowadzone przez 
policję: zmierza w kierunku ustale 
nia, kto ponosi winę: motorniczy 
tramwaju, czy tragicznie zmarła 
kobieta. 
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POTRZEBUJE ŚWIADKÓW 

Sędzia” — Czy oskarżony cheə 
mieć obrońcę z urzęduć 

Oskarżony: — Dziękuję; ale bar- 
dzo byłbym zobowiązany: gdyby 
wysoki sąd zechciał mi przydzielić 
dwuch świadków. 


OMANS SENREII 


Kochała swego szefa.. ale on był żonaty.. Czy p 


Ten problem ma do rozwiązania prześliczna sally Filers 
oraz urodziwy i męski Ralf Bellamy 
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„GŁOS PORANNY" — 1933 
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4 


Nr 


Gdy świafa lałarń zagasna... 


Na łamach „Głosu Poranne 
go“ poruszaliśmy już niejedno- 
krotnie 
sprawę gaszenia Świateł na wi- 

each miasta, ; 

Wskazywaliśmy na fakt, że 
godziny gaszenia nie są przyste 
sowane do pogody t pory roku 
Że często zdarza się. że płoną 
lampy. gdy jesl już jasno. ale 
jeszcze częściej 
gasną — gdy jeszcze zmrok 
zasnuwa nasze wyboiste jezdnie 

i chodniki. 

Stwierdziliśmy, že całkowi- 
te zauwtomatyzowanie sposobu 
gaszenia świateł, acz wygodne 
i tanie, ma jeszcze poważne b:a 
ki: przy automacie niema czło- 
wieka, któryby w zależności oił 
pory roku, czy pogody, gasił 
wcześniej lub później lampy u: 
liczne. — 

Dotychczas jednak nie zro- 
biono nie, aby zapobiec kata- 
strofalnym często skutkom, nie 
zdecydowano się 
dodać automatowi 

mu... 

I oto coraz częściej na la- 
mach pism ukazują się wzmian 
z o napadzie na przechodnia, 
ra robotniecz, zdążająca do Dra 
cy. na szofera auta, który ud- 
wiózł gdzieś na peryferie swe- 
zo klijenta i tam 

wzamian za zapłatę otrzymał 

cios nożem, x 

i t p. W dalszym ciągu egip- 
skie ciemności są sprzymierzeń 
cem złodziej i mętów społeez- 
nych, w dalszym ciągu pod ich 
osłona dzieją się niesamow'ie 
rzeczy. Dojdzie do tego. że lu 
dzie nie będą chcieli narażać 
swego życia i w nocy nikt nie 
opuści mieszkania, 
steroryzowany — niewiadomo 

dlaczego — cemnościami. ` 

Lamp jest dosyć, światło jest 
dostateczne, a mimo te z bła 
hych naprawdę powodów nara- 
żeni są wszyscy na niebezpie- 
czeństwa. 

Ostatni wypadek jaki zano- 
towaliśmy na ul. Spornej, mo- 
że otworzy wreszcie oczy ikoni- 
petentnym czynnikom na ko- 
nieczność uporządkowania 
sprawy oświetlania ulie w no- 
cy. — 

Jak wiadomo na wspoman:a- 
uej ulicy, 
postrzelony został posterunko- 

wy 
II komisarjatu — Rogalski. Za 
ten straszny wypadek odpowia 


nieco romt- 


Początek o godz. 12.30 


| dają ci, którzy zlekceważyli na- 


sze ostrzeżenia! 

Rogalski postrzelony zustal 
w momencie, kiedy gonił 2-ch 
złodziei. Strzelał do nich — 

chybił wskutek ciemności. 

Światła na ul. Spornej zgasły 
wraz z lampami w całem mie- 
ście o godz. 1.30 w nocy. Tej 
nocy było wyjatkowo pockmur- 
no i dopiero około godz. dej 
rozwidniło się. Złodzieje, pod 
osłoną nieprzeniknionych c.em 
ności zb.egli w kierunku pola, 
graniczącego z ul. Sporna, Ro- 
galski pobiegł za nimi. Było 
ciemno. Stracił Ślad ¿ 
wpadł w zdradzieeką pułapke. 


Został z tyłu uderzony w 
głowę, a następnie, postrzelony. 
Obecnie przebywa w szp'tału. 
napoły sparaliżowany, walczać 
ze śmiercią... 

A teraz druga strona. Komi- 
sja śledcza, która przybyła na 
miejsce, gdzie znaleziono Ro- 
galskiego — ofiarę obowiązku. 
w toku dochodzenia * w czasie 
obławy zatrzymała szereg 0- 
sób, podejrzanych o pop*ne- 
nie zdradliwego napadu na po- 
liejanta. Kilkadziesiąt osób 
przesłuchano 


kilka z nich 


aaa ew NN||| LN NGN: 


zamknięto w areszcie. Teraz 
trzeba dowieść im winy. 

Trzeba skonfrontować jch z 
ofiarą, trzeba, aby Rogalski po 
znał napastników. I tu znowu 
wskutek fatalnego zaniedbania 
sprawy oświetlenia, —  śŚledz- 
two natrafia na nieprzezwyc'ę- 
żoną trudność: Rogalski oprzy- 
tomniał na kilkanaście minut. 
pokazao mu w szpitalu zatrzy- 
manych. lecz nie może ich roz: 
poznać. 

— Było wtedy zupelnie c em- 
no... — szepce cicho policjant. 
— Nie wiem kto to był! 

Tych kilka słów ilustruje naj 
lepiej cała bezsilność władz 
bezpieczeństwa w takich wy- 
padkach. Niedość, że padł poli- 
cjant na posterunku, to jeszcze 
nie meżna odnaleźć sprawców 

napaści! 

Raz jeszcze podkreślamy, że 
winni są ci, którzy zaniedbał: 
sprawę oświetlenia. 

Jeżeli i teraz kompetentne 
czynniki zaniedbaja sprawę, 
wkrótce męty społeczne roz- 
panoszą się jeszcze bardziej. 
zamieniając Łódź w małe CM- 

cago. 

I nie będzie 


można winić 


' Musiał fałszować weksle 


z powodu fatalnej sytuacji materjalnej 


W dniu 28 października r. ub. do 
firmy „Galicja? zgłosił się jakiś 
osobnik, przedstawiając się za A- 
brama Poznańskiego, przedstawił 
weksel na sumę zł. 100— płatny 
30 grudnia 1932 r. i wyraził chęć 
nabycia beczki smarów. 

Weksel był wystawiony przez 
niejakiego Szaję Zelmana, z żyra- 
mi Rozenbauma i Rattnera. 

Z uwagi na dobre żyra, zwłaszcza 
firmy Rattner, „Galicja” wydała 
Poznańskiemu beczkę smarów. 

W terminie płatności weksla o- 
kazało sie, że Zelman pod adresem 
wskazanym na weksłu nie zamiesz- 
kuje. Interpelowany, przez wysłan- 
nika „Galieji* Poznański nie chciał 
wogóle o wekslu rozmawiać, Żyra 
Rozenbauma i Rattnera okazały 
się sfałszowane. 


W listopadzie r. ub. w siedzibie 
giełdy Poznański natknął się na 
Izaaka Rubinsztajna, zapytując go 
czy nie może wskazać osoby, która 
by zdyskontowała weksel na 50 


r 


c 


p 


ój 


złotych. 

Rubinsztaja weksel shejrzał, a 
widząc żyro firmy Rattner, która 
znał, jako solidną, sam weksel zdy 
skontował. 

Po przybyciu do mieszkania Ru 
binsztajn uważniej obejrzał weksel 
i stwierdził wówczas, że podpisy 
zarówno wystawcy jak i Żyrantów 
są wykonane tą samą ręką. 

Poznański, zainterpełowany w 
tej sprawie przez Rubinsztajna. nie 
chciał zwrócić pieniędzy, oświad- 
czając, że sądu się nia boi. 

Wczoraj 32-letni Abram Poznań 
ski stanął przed sądem okręgowym 
w Łodzi, x 

Oskarżony do winy się przyznał, 
twierdząc, że zmuszony był fałszo- 
wać weksle. ze względu na fatalna 
sytuację materjalną. 

Sąd skazał fałszerza na 10 mie- 
sięey więzienia oraz na 150 2. 
grzywny z zamianą w razie nie- 
ściągalności na 15 dni aresztu. 


(p) 


władz bezpieczeństwa. Robią 
wielkie wysłki, lecz trudno wy- 
magać, aby obok normalnych 
obowiązków, pokonywały jesz- 
cze trudności. walące sie ze 
strony tych, którzy najbardziej 
może powinni im iść na rękę. 


Jak się dowiadujemy. stan 
zdrowia posterunkowego Ro- 


galskiego nie uległ w ciągu dnia 
wczorajszego poprawie. Kula 
tkwi nadal w kręgosłupie i le- 
karze maja mało nadziei utrzy- 
mania chorego przy życiu. 

W dniu wczorajszym chore: 
go odwiedził w szpitalu komen- 
dant policji. insp. Niedzielski. 


_ W hodzi 
winna powstać 


sekcja esperancka 
przy zw, nauczycieli 


Dzięki staraniom magistra filv- 
zofji, Arkadjusza Mirkowicza. nái- 
czyciela, powstała w Warszawie 
sekcja esperantystów przy zwiaź- 
ku Nawczycielstwa Polskiego: No- 
wopowstała ta sekcja wystarala 
się, ażeby jeszcze przed zakończe- 
uiem roku szkolnego wygioszony 
został odczyt © - esperancio 
dla nauczycielstwa na temat: „Na 
drodze do porozumienia*. _ Prele- 
gent, p. Borys Strzelczyk, omówił 
między innemi problemat języka 
międzynarodowego į jego rozwiąza 
nie przez esperanto. Odczyt poprza 
dzony był mowa jednego z człon- 
ków zarządu, w której mówca pod 
kreślił przychylne ustosunkowanie 
się związku nauczycielstwa do © 
speranta. 

Fakt ter jest poważnym Ero 
kiem naprzód w rozpowszechnia- 
niu się esperanta, gdyż Związek 
Nauczycielstwa Polskiego jest cen 
tralną i najważniejszą organizacją 
polskiego nauczycielstwa i liczy 
około 50 tysięcy członków. 

Byłoby bardzo pożądanem, aże- 
by śladem Warszawy powstała 
również i w Łodzi sekcja esperanc 
ka przy związku nauczycielstwa w 
4 odvi. 


+060040%00300000004000042 
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buchalter - bilqnsista 


z wieloletnią praktyką w Spół- 
kach Akcyjnych, przyjmie pra- 
cę buehalteryjną w godzinach 
wieczorowych. Łask. zgłoszeni, 
pod „S. Cz.*. 086—3 


Dziś premjera 


najnowszego filmu 
produkcji amerykańskiej 


za głosem serca? 


Nr. 314 


5. VIII. — 


„GŁOS PORANNY" —- 1933 


T 


powołanych przez komisarza rządowego, 


Rozważane wraz z radą miej 
ską i magistralem poszczególne 
komisje miejskie zostały powo- 
lane na nowo do życia i pracu- 
ia już. aczkolwiek w zmienio- 
nym składzie personalnym. 

Na mocy ostatniej  decyzj 
kom. Wojewódzkiego powoła- 
na została do życia komisja do 
sprawdzania ksiąg Ii dowodów 
kasowych zarządu m. Łodzi za 
rok adm 'nistracyjny 1932-33, o- 
raz rozpatrzenia obrachunków 
i bilansu zarządu m. Łodzi na 
dzień 1 kwietnia 1933 roku. Do 
komisji tej weszli pp. b. radny 
Szot. M. Hertz, b, radny K. 
Hartman, b. radny Pfeifer, A. 
Pierwóch i P, Goliński, 

Komisja w tym składzie od- 
hyła już swe pierwsze posiedze- 
nie. a sporządzony przez nią 
materjal sprawozdawczy zosta- 
nie przedłożony komisarzowi. 


W związku z rozporządze- 


niem. pozbawiajacem manda- 
«ów w komisjach miejskich 
członków b. magistratu. oraz 


na zasadzie ustawy o powszech 
nym obowiązku wojskowym, 
odwołany został z komisji po- 
borowych dotychczasowy przed 
stławiciel zarządu miejsk'ego. 
p. Stefan Dietrich. a na jego 
miejsce kom. Wojewódzk! za-- 
mianował p. Hilarjusza IMini- 


cza. 


Również w dniu wczorajszym 
z O ZOE z Did LA tad 


BAL W KOLUMNIE 
Dziś 3 godz. 9 wiecz. doroczny 
wielki bal akademicki urządzony 
w cafe dancingu .,/Kolumnada”. 
W razie niepogody bal odbedzi= 
się 12 sierpnia. 


LZ 
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na podstawie art. 45 ustawy 
o częściowej zmianie ustroju sa 
morządu terytorjalnego. komi- 
sarz powołał do życia komisję 
do zakupu, sprzedaży i zam.3- 
nv nieruchomości. 


Do komisji tej powołani za- 
stali pp. 
wiez, jako przewodniczący, H. 
Dawidowicz, inż. Lisowski, M. 
Schott, $. Pfeifer j S. Strzelczy- 
kowski, 


przedstawiciele oddziału regu- 


l 


inż. Wojewódzkiego 


„Działówka” 
u Staszica 


Z dniem 1 sierpnia wygasła 
koncesia udzielona pD. Stanisła 
wie Wysockiej na prowadzenie 
teatru w Łodzi. Ponieważ no-- 


inž. naczelnik Ryboło-| wa dyrekcja w osobie dyr. Ka- 


zimierza Wroczyńskiego obej- 
mie prowadzenie teatru dopiera 
1 października, kom'sarz rzą- 


jako członkowie, oraz| dowy przychylił się do prośby 


grupy artystów z p. Kazimie- |" 


lacji miasia ; oddziału pomia-|rzem Szubertem na czele i ze- 
rów wydziału budownictwa, gd| zwolił na prowadzenie w parku 


działu prawnego wydziału pre-j Staszica 
kontroli| sierpnia do 30 września „No 


zydjalnego, urzędu 
miejskiej, wydziału $gospodar- 
czego i wydziału finansow ego. 

Niezałeżnie od tej komisji 
powołana została w dniu wczo 
rajszym do życia komisja go 
spodarcza m. Łodzi. Ma ona za- 
łatwić sprawy, związane z wy- 
dzierżawianiem. gruntów miej- 
skich, wvnajmem lokal; dla po- 
trzeb instytucji miej kich, kwa 
ter wojskowych ete. 

Do komisji gospdarczej powo 
łano: naczelnika wydziału go- 
spodarczego, jako przewodni: 
czącego. kierownika administra 
cji maiatków miejsk'”, oraz 
przedstawiciela wydziału finan- 
SOV Ego 

* 


m 


Na czele miejskiego kom te- 
tu wychowania fizycznego i 
przysposobienia wojskowego 
stanął osobiście kom. Woje- 
wódzki. 

Sekretarjat komitetu mieści 
się w gmachu. przy Pl. Wolne- 
ści nr, 14 i czynny iest codzien- 
l nie od 13 — 15 


Dzieci na półkolonjach 


| 


spędzają czas na 


zabawach i grach towarzyskich, 


Dziś premiera 
wielkiego pais programi 


Zbrodnia 


Wielki dźwiękowy dramat życiowo-erotyczny, odsłaniający nie- 
zbadane głębiny duszy kobiecej oraz niepohamowane namiętności 


kochającego mężezyzny. 


W rolach głównych: 


LEW AYRES i GENEVIEVE TOBIN 


Początek o godz. 12 w poł. 


9 


w czasie od dnia 


wego teatru letniego". 


Podatek od szyldów 


Na jednem z ostatnich posie- 
dzeń rady miejskiej uchwalono 
jak wiadomo, wprowadzić w 
Łodzi nowy nodatek od szvl- 
dów i reklam. 

Jak się obecnie dowiadujemr 
podatek ten ma być pobierany. 
W. najbliższych dniach wy: 
dział finansowy zarządu m. Ło” 
dzi opracuje sposób ściągania 
tego podatku. a wówczas wszys 
cy właściciele przedsiebiorstw 
w Łodzi i osoby prywatne, któ- 


re posiadaja jakiekolwiek szyl- 
dy. czy reklamy, otrzymaja ną- 
kazy płatnicze. W roku bieżą- 
eym podatek ten będzie pobra- 
ny tylko za jedno półrocze, na- 
tomiast w styczniu — już za 
cały rok. 


Ze względów  oszczędnościo- 
wych zdjęty został jeden z apa- 
ratów telefonicznych miejskie- 
go pogotowia ratunkowego, 
nr, 128-90, 

Obecnie zatem pogotowie 
miejskie dysponować będzie tyl 
ko jednym aparatem telefo- 
nicznym, t zw. wypadkowym, 


Należy zaznaczyć, iż pogoło- 
wie dysponowało specjalnie 
| dwoma aparatami telefoniczne- 
mi. aby nie zajmować aparatu, 
przeznaczonego dla zgłaszanta 
wypadków. (p) 


| Walne zebranie 
| podoficerów 


Zarząd kołą łódzkiega ogólnego 
związku podolicerów rezerwy R. 
P. zawiadamia swoich członków, 
że w sobotę, dnia 5 sterpnia br. w 
pierwszym terminie o godz. 18, w 
drugim bez względu na ilość człon 
ków o godz, 19 w lekału własnym 
przy ul Karola Nr. 8 odbędzie się 
zebranie ogólne z wyborami dele- 
gatów na zjazd krajowy. 


| 


| Glenn Tryo 


Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 54 i 75 gr. 


lie balccgiów i kiedy 


zawiera powietrze w wielkich miastach 


Bakterjolog paryski, _ Dumesnil 
przeprowadził szereg ciekawych 
obserwacji nad ilością bakcylów 


znajdujących się w powietrzu. za- 
leżnie od pory dnia. Przekonał się 
on, że ranny; wczesny spacer "W 
wielkiem mieście jest najhigje- 
niezniejszy, gdyż wówczas powie- 
trze jest stosunkowo najczystsze, 
Doświadczenia swoje przeprowa- 
dził Dumesnil na placu Zgody w 
Paryżu. Przekonał się on w wyni- 
ku obserwacji, iż o godz. 7-ej ra 
no określona ilość powietrza zawie 
rała tylko 640 mikrobów. w trzy 
godziny później — już 780. O go- 


dzinie 11 liczba mikrobów wzrast:: 
ła do 1800, a potem rosła coraz 
bardziej i szybciej. Około południa 
wynosiła ona już 23.000. a o 2-ej 
po południu — 72.000. o 6 pp. — 
80,000. a "-cj wieczór — 88,000! 


Jak wynika z doświadczeń Du. 


mesnil'a, ilość mikrobów w pawie 


trzu wielkomiejskiem wzrasta w 
miarę zwiększania się ruchn miej- 
skiego. Plac Zgody. na którym 
przeprowadził bakterjolog paryski 


swe doświadczenia., należy do naj. 
bardziej ożywionych placów w Pa- 
ryżu. 


SKOK z okna 


ze strachu przed niebezpiecznym terrorystą 


Do mieszkania Stanisława Buga 
ja (Emilji 48) przybył w końcn 
czerwca rb. 25-letni Jan Piekarski. 
który zagroził Bugajowi pobiciem: 


o ile nie otrzyma pieniędzy na 
wódkę. 
Bugaj „dla świętego spokoju” 


dał Piekarskiemu nięć złotych. 

W kilka dni później historja się 
powtórzyła. Bugaj obawiając sie 
trzeciej wizyty sąsiada, zameldo- 
wał o terrorze w policji, 

Wkrótce potem Piekarski przy- 
szedł „w odwiedziny” dọ Bugaja i 
grożąc rewolwerem, oświadczył. 
że jośli Bugaj nie zmieni zeznań, 
RORY u sędziego śledczego, zo 


stanie zastrzelony. 

Bugaj gotów był cofnąć zamtl- 
dowanie, ale groziła mu odpovwie- 
dzialność za wprowadzenie władzy , 
w błąd. 

W kilka dni później, 5 lipca rh. 
Piekarski zapukał do dyw miesz- 
kania Bugaja. Bugaj nie chciał 
otworzyć drzwi, a wówezas Piekar 
ski zaczął je wyważać. Bugaj nie 
czekając, wyskoczył z okna pierw- 
szego piętra i pospieszył do komi- 
sarjatu. 

Wezoraj Piekarski staną? przed 
sądem grodzkim, który skazał ter- 
rorystę na 6 miesięcy więzienia. 


(m 


Traśedja prosiwyimiici 


Przygodny gość poderżnął jej gardło 


W domu, przy ul. Pabjanie- 
kiej nr. 1 rozegrała sie zagad- 
kowa tragedja. 

Mieszkańc tego domu usły- 
szeli, iż z mieszkania, zaimowa 
nego przez prostytutkę, Bu- 
rzyńską Zofję, dochodzą jęki. 

Gdv otwarto drzwi. skonsta- 
towano, iż Burzyńska leży na 
łóżku, obficie brocząc krwią, 
spływajacą z poderżnietego gar 
dła. — 

Niezwłocznie powiadomionó 
lekarza pogotowia ratunkowe- 
go oraz wezwano z Placu Rey- 
monta posterunkowych. 

Przybyły lekarz pogotowia 
stwierdził bardzo ciężkie uszko 
dzenie ciała į pizewiózł” nie- 
szczęśliwą ulieznicę do szpitala 
przy ul, Drewnowskiej. 

Pierwiastkowe dochodzenie 
natrafiło na pewne trudnośc:. 


Jak zdołaliśmy ustalić, w da 
nym wypadku chodzi o usiło- 
wanie morderstwa. Zbrodnia- 
rzem był niejaki Grzegorczyk, 
mieszkaniee Chojen. który, bę- 
dąc gościem Burzyńskiej, pod- 
ciął jej brzytwą gardło DO- 
czem zbiegł. 


Nie zdołano jeszcze stwier- 
dzić, czy usiłowane morderstwo 
miało charakter mordu rabun- 
kowego, czy też chodzi tu o ja- 
kieś porachunki osobiste. bądź 
o wybryk niepoczytalnego osob 
ntka, może na tle seksualnem, 

Za Grzegorczykiem wszczęta 


energiczne poszukiwania. (p) 

DERDES EELLANE 

ód db 
Z TK. 


organizuje w najbliższym  owasie 
następujące wycieczki: » 

Dzisiaj wycieczkę do hetoniarni 
miejskiej i miejskiej szkółki drzew 
i roślin. Zbiórka o godz. 8.45 na 
ostatnim przystanku linji tramw. 
Nr. 15 na Zdrowiu. 

Jutro wycieczkę do Głowna na 
kolonję ZTK. zbiórka o godz. 7-ej 

na dworcu Kaliskim, oraz wyciecz 
kę turystyczną do Rąbienia. Zbiór 
ka o godz, 8-ej na Rynku Bałuc- 
kim. 

W dniach 13 do 15 sierpnia t983 
roku — 8-dniową wycieczkę do To 
maszowa i okolic: (Rezydencja w 


Spale, kobiecy obóz. instruktorów 
w Józefowie. obóz łódzkiego gi- 
mnazjum społecznego w  Inowło- 


dziu, Teofilów, Błękitne Źródła). 


Dziś premiera 
EH podwójnego programu 


SERCA NA KOTWICY 


Arcypikantna farsa, ilustrująca zabawne i pomysłowe przygody 
świetnej trójki marynarzy, którzy postanowili wystrzegać się zna- 


jomości z dziewczętami. 


W rolach głównych: 


n, Eide Gribhon, (l Halan 


R 


W przemyśle wydawniczym kry*, 


zys. gospodarczy odbił się, podo- 
bnie, jak w innych dziedzinach, 
bardzo dotkliwie, Zubożenie p% 
wszechne zmusiło wielu ludzi do 
ograniczania się w wydatkach a 
eszczdzanie zaczęło się przede- 
wszystkiem od t. zw. potrzeb kultu 
ralnych, do których należy mis 

innemi i książka. Według ostat- 
nich danych statystycznych w cią” 
gu ostatniego roku w porównaniu 
z poprzednim ilość druków (tytu- 
lów) zmniejszyła się z 12.274 do 
11.313. Ilość wydanych drukiem 
prac naukowych spadła z 2.530 da 
2.09%, utworów beletrystycznych z 
1.617 do k. 239, liczba  wydaw- 
nictw popularnych zwiększyła się 


z 1,458 do 1,744, podręczników 
szkolnych zmniejszyła się z 722 
do 577. 


Jeżeli wszakże liczba druków (ty 
tułów) spadła stosunkowo nieznacz 
nie, to ujemny wpływ kryzysu wy- 
stępuje w całej pełni dopiero wte- 
dy, gdy wziąć pod uwagę nakłady 
wydawnictw. Okaże się wręcz, że 
ilość wydrukowanych w ciągu Osta 
tniego roku egzemplarzy zmniejszy 
la się o 52 proc. (z 77.352 do 
37.142 tys. egzemplarzy). Te dopie 
ro liczby ilustrują prawdziwe poło- 
żenie na rynku księgarskim. Na- 
kład prac naukowych zmniejszył 
się z 3.293 do 1,973 tys, utworów 
beletrystycznych z 5.459 do 3,932 
tys, wydawnictw popularnych Z 
10.167 do 7,771 tys., podręczników 
szkolnych z 4.112 do 3.683 tys. 

Kryzys w dziedzinie druków nie- 
perjodycznych polega nietylko na 
mniejszej ilości wydanych dzieł 
(tytułów) i ich nakładów, ale i na 
tem, że nakład każdego dzieła 
zmniejszył się bardzo dotkliwie. 
Dia całej Polski jeden utwór dru- 
kowany przed rokiem przeciętnie 
w 6.302 egz, obecnie — w 3.263 
egz, Spadek więc nakładu wynosi 
47,9 proc, Publiczność tak mało ku 
puje książek, że większe nakłady 


Teafr „Filharmonia 
NARUTOWICZA 20 
, Dyrekcja: D. Celmajster 
Dziś, w sobotę, o g. 4 po poł. 
(eeny popularne) i o 8 wiecz. 
gościnne występy znakomitego 
artysty 


MICHAŁA 


Wichalesko 


1 znakomitej 
śpiewaczki 
koloraturowej 


Betty SIEMIONOW 


w eudownej komedji muzycznej 


Ostatni Taniec 


Bilety sprzedaje kasa „Filharmonji” 
0999909991 90 


TEATR i MUZYKA 


REWJA W TEATRZE POPULAR- 
NYM 
Od soboty codziennie rewja pt. 
„Taka sama. jak jej mama”, 
W sobote i niedzielę trzy przed- 
stawienia. Początek o godz. 6-ej- 


z | 


„OSTATNI TANIEC* W FILHAR 
MONJI 

Michał Michalesko i Betty Sie- 

mionow w  komedji - mizycznej 


„Ostatni taniec” przenieśli się da 
sali filharmonji, przy ul. Narutowi 
cza 20. 

Występy w filharmonji rozpoczy 
nają Michał Michalesko i Betty Bie 
mionowa dziś- popołudniu i wieczo 
rom. 


UTWORY NA DWA FORTEPIANY 

Dzisiaj e godz. 1715 w krótkim 
koncercie radjowym panowie: Ar- 
, kadjusz Bukin i Władysław Walen 
tynowicz wykonają szereg utwo- 
rów na dwa fortepiany. W progra- 
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Fatalne warunki handlu wydawniczego w Polsce 


pozostają widocznie niesprzedane. 
Jest to objaw tembardziej niepożąr 
dany, że tanią książkę można mieć 
jedynie pod warunkiem dużego na 
kladu. 

Tak się przedsrawiają Stosunki 
wydawnicze u nas w zakresie dru- 
ków nieperjodycznych (za wyłącze 
niem gazet, tygodników, miesięcz- 
ników i t. p. perjodyków). Zagra- 
nicą naogół kryzys dotknął rów- 
nież tę dziedzinę, chociaż w znacz- 
nie mniejszym stopniu, niż w Pol- 
sce. 

W Rosji w tym samym czasie 
ilość druków (tytułów) wzrosła © 
12,3 proc. (z 34,2 do 38,4 tys.), w 
Niemczech, w Austrji i części nie 
mieckiej Szwajcarji liczba ta 
zmniejszyła się z 27 do 24 tys, W 


Anglji — e 4,5 proc. (z 15,4 do 
147 tys.), we Francji, Holandji i 
Rumunji liczba ta wzrosła, we 
Francji z 9,2 do 9,8 tys., w Holan- 
dji z 5.5 do 60 tys, w Rumunji z 
4,4 do 4.6 tys. natomiast w Dan- 
ji zmniejszyła się z 3,2 do 3,1 tys, 
w Szwecji — z 2T. do 2,6 tys. 
+ t + 

W ciągu maja i czerwca zareje 
strowano w Polsce ogółem 30 no- 
wych czasopism, w tm 16 w War 
szawie, 3 w Krakowie, 2 w Kato- 
wicach, Oraz 1 czasopiśmie W 
Częstochowie, Lwowie, Lublinie, 
Chelmie, Nowym Sączu, Tarnowie, 
Poznaniu, Płocku i Ciechocinku, a 

Wśród nowych czasopism jest 
tygodników: 4 Forces? a 14 
miesięczników, oraz 1 kwartalnik. 


Zmiana 


Kr. 314 


zawodu 


Wolał być sutenerem, niż szoferem 


Stanisław Stachurski do ro- 
ku 1930 był szoferem i jeździł 
taksówką. Poznał prostytutkę 
Józefę Stasiak, zamieszkałą 
przy ul. Piotrkowskiej 176, za- 
mieszkał z nią wspólnie, po- 
rzucił zawód szofera, przeniósł 
się wraz z nią na ulicę Dowbor- 
czyków 20 i żył z jej zarobków, 
czerpanych z niemoralnego źró 
dła. — 

Pił i bił swą kochankę, zmu- 
szał ja do nierządn. a gdy przy 
nosiła zbyt mało, katował ją. 
Wreszcie nieszczęśliwa dziew- 
czyna zwróciła się do policji, 
która zajęła się osobą b. szofe- 
ra. Stachurski zaprzeczył, ja- 


SWIAT RADJA 


Reportaż z trzęsienia ziemi. — Radjo ratuje wśród piasków 
Sahary 40 osób. — Pływająca rozgłośnia 


Co się działo w Islandji ? 


„Ubiegłego tygodnia po raz 
pierwszy od chwili istnienia ra 
dja popłynał na falach eteru re 
portaź z miejsca, nawiedzonego 
trzęsieniem «temi, Rozgłośnia 
w Reykyawik informowała słu 
chaczów o tem, że w obrębie 
miasta dają się odczuwać silne 
wstrzasy podziemne, 


— Panowie i panie — mówił 
speaker — słyszeliście w tej 
chwili łoskot podziemny, spo- 
wodowany trzęsieniem ziemi, 
srożącem się pod naszem mia- 
stem... Kto żyje, opuszcza mie- 
szkania, gdyż pod gołem nie- 
bem jest bezpieczniej.. Po tych 
słowach nastąpiła przerwa. Słu 
chacze byli przekon:(.. że spea 
ker opuścił gmach: rozgłośni, 
ale on pozostawał przy mikro- 
fonie, a z nim razem trwał od- 
ważnie na swem stanowisku ca 
ły personel techniczny, Łoskot 
podziemny, wyraźnie rozróżnia 
ny przez radjo, powlarzał się 
coraz częściej, a równolegle 7 
nim rozbrzmiewał w  prze!r- 
wach równy, apanowany głos 
speakera: — Sejsme4rafy sta- 
cji meteorologicznej w Rey- 
kyawik—mówił ten głos — zo- 
staly zniszczone... maszty na- 
szej rozgośni chwieją się... mu 
ry popękały.. W tej chwili roz 
legł się straszny huk. który za 
głuszył dalsze słowa mówcy! 
Coś jakby się potoczyło, czy ru 
nęło, następnie zapanowała c? 
sza. Gruzy radjostacji musiały 
zasypać speakera! Ale niel -- 
Po 20 minutach oczekiwania 
słuchacze Reykyvawik usłyszeli 
znany spokojny głos speakera: 
— Przerwa nastąpiła z powo- 
du uszkodzenia instalacji — 
technicy już zdołali dokonać 
naprawy.. Wstrząsy  podzie- 
mne stają się coraz słabsze. Na 
szczęście w naszem mieście ru: 
nęło zaledwie kilka domów. O- 
fiar w ludziach niema. Wszyst 
kim, którzy wraz ze mna Dprze- 
żywalj trzęsienie ziemi w 
Reykyawik, przesyłam’ bratnie 
pozdrowienia! — Radjosłucha- 
czę odetchnęli swobodnie, nieje 
dne ręce złożyły się do okla. 
sku, 


Wycieczka do pustyni 


Przed kilku dniami radjo 
uratowało życie członkom eks- 
pedycii dr, Cedtna. która uda- 
ła sie na Saharę, w celu jej 
zbadania, lecz zabłądziła w dro 
dze. została zaskoczona przez 
burzę i wyczerpała zapasy wo- 
dy. Ekspedycja, nie tracąc cza 
su czemprędzej uruchomiła sta 


mie popularne i znane utwory: A-|cję krótkofalowa i w świat po 


Rubinsteina i 


r). 


renskiego;. Glier'a, 
Biumenfeldu. 


płynęło rozpaczliwe wołanie: 
S.0.$.! S.0.5.! Ekspedvefa dr 


| 


Cadin'a ginie wśród Sahary z 
pragnienia! S.0.S.] Ale dzień 
mijał po dniu, akumulatory za- 
częły się wyczerpywać, a odpo- 
wiedzi nie było! Wreszcie dy- 
żurny przy aparacie "usłyszał 
wśród nocy głos: Słyszymy 
was, organizujemy ratunek. — 
To odezwała się rozgłośnia w 
Tunisie. Istotnie, nad ranem 
ukazały się na niebie samoloty, 
z których każdy zrzucił bukłak 
wody na ziemie, uwiazany do 
spadochronu. Wyprawa była o- 
calona. 


To jest Ameryka! 


Ameryka jest krajem bujaci 
iniejatywy i nieukróconego ni- 
czem wytrwałego dążenia. Ta 
bujność i zacięłość amerykań- 


ska, stwarzają nieraz rzeczy 
które wydają się nam, europej 
czykom, żywcem wyjętemi z 
fantastycznej powieści. Wiado 
mo, że wszechwładna w Amery 
ce związkowa komisja radjo- 
wa, czyli t. zw. L N. R. jest nie 
nbłagana w swych przepisach 
i że jedynym środkiem obej- 
ścia tych przepisów jest osią- 
gnięcie eksterytorjalności. Da 
tego Środka uciekła się grupa 
przedsiębiorców w Los Ange- 
les, zbudowawszy pływającą 
po morzu rozgłośnię o sile 10 
kw., której maszty urągać bę: 
dą burzom, byle tylko „reklama 
nieskrępowana przepisami I. 
N. R., mogła swobodnie wiać 
od morza ma amerykański «on 
tynent. (r) 


Dokąd 


WIELKICH EMOCJI 
W WARSZAWIE 

W dniu jutrzejszym padnie w 
stolicy rozstrzygnięcie czy Turyści 
będa mieli szanse ubieganią się o 
promocje da ligi. Do stolicy wybie 
ra się w niedzielę z wycieczką, OT- 
ganizowaną przez biuro Wagons 
Lits Cook rekordowa ilość „kibi- 
ców? mistrza Łodzi. + 

Należy również zaznaczyć, że ta 
go samego "dnia rozegrany zostanie 
w Warszawie mecz tennisowy o pu 
har Davisa Polska — Włochy oraz 


DZIEŃ 


mecz ligowy Legią — Pogoń. Emo |1.50 


cji więc nie zabraknie dla nikogo. 

Ilość biletów ulgowych po cenie 
zł. 10— (wraz z biletem wstępu 
na zawady Polonia — Turyści) 
jest ściśle ograniczona. Należy się 
spieszyć z wykupieniem biletu: 
które w nieznacznnj ilości są jesz- 
cze do nabycia w Wagons Lits 
Cook (Piotrkowska 64). 


DO CZECHOSŁOWACJI 

"Tutejszy addział Wagons Tits 
Cook organizuje 14-dniową Wy- 
cieczke po Czechosłowacji, Uczest 
nicy wycieczki bedą mogli swobod 
nie poruszać się po całej Czecho- 
słowacji i odwiedzać oprócz więk- 
szych miast jak Praga, także miej 
scowości kuracyjne Karlsbad, 
Marienbad itd. 

Wyjazd z Łodzi w dniu 20 bm. 

Bliższe szczegóły w najbliższych 
dniach. 


JEDNODNIOWA WYCIECZKA 
DO WARSZAWY 

Tutejszy oddział Wagons Lits 
Cook organizuje w atedziełę, dnia, 
6 b. m. jednodniową wycieczkę do 
Warszawy. 

Odjazd nastąpi o godz. "28 » 
dworca Kaliskiego, wyjazd z War- 
szawy o godz. 11-ej. 
Przejazd w obie strony 

10 


wynosi 
zl. 


jechać 


Bilety nabyć można dziś do go- 
dziny 18 w biurze Wagons Lits 
Cook (Piotrkowska 64). 


WYCIECZKA DO KOLUMNY 
I GŁOWNA 

Staraniem tutejszego oddziału 
Wagons Lits Cook odbędą się w 
niedzielę jednodniowe wycieczki da 
Kolumny i Głowna. 

Odjazd do Kolumny nastąpi o 
godz. 8.50 z dworca Kaliskiego, 
wyjazd z Kolumny o godz. 23,09. 
Przejazd w obie strony wynosi zł. 


i Odjazd do Głowna nastąpi o go- 
dzinie 728 z -dworca Kaliskiego: 
wyjazd z Głowna 3 godz. 21.35. 


Przejazd w obie strony wynosi zł. | 


B= 

Na powyższe wycieczki 
nabyć można dziś do godz. 18-ej 
w biurze Wagons Lits Cook (Piotr 
kowska 64). 


ULGOWE PRZEJAZDY DO 
UZDROWISK 

Na dziś į jutro przewidywane są 
następujące ulgowe przejazdy do 
uzdrowisk zorganizowane przez tu 
tejszy nddział Wagons Lits Cook. 

Do Krynicy odjazd jutro.o go- 
dzinie 21,40 z dworca Fabryczne- 
go. Przejazd wynosi klasą III — 
zł. 22,80, klasą TI — zł. 34.20 

Do Truskawca odjazd jutro o 
goda, 20,08 z dworca Kaliskiego. 
Przejazd klasą TII — zł. 26.90, kla 
są II — 38,10. 

Do Ciechocinka odjazd dziś o go 
dzinie 12.57 z dworca Kaliskiego, 
wyjazd y Ciechocinka w niedzielę 
o godz. 18.30. í 

Przejazd w obie strony zł, 13:10 
w jedną stronę zł, 7,40. 

Na Wszystkie wspomniane wyżej 
ulgowe przejazdy bilety nabyć 
można w biurze Wagaons Lits Cook 
(Piotrkowska 64) czynne od godz. 
A da 1380 i od 15 do 20 


koby utrzymywał się z zarob- 
ków kochanki. Oświadczył, że 
sprzedał samochód į posiada 
gotówkę. Okazało się to jednak 
nieprawdą, albowiem wręcz 
przeciwnie, nabył samochód, 
jednak nie mógł wywiązać się 
Z zobowiązań i w rezultacie sa- 
mochód zwrócił, 

Stachurski w dniu wczoraj- 
szym zasiadł na ławie oskarżo- 
nych w sądzie. okręgowym w 
Łodzi į został skazany na 4 lata 
więzienia. 


Go usłyszymy dziś 
przez radjo? 
Transmisja muzyki Ogre 

dowej. | i 


13.00 Uroczysta zmiana warty 
oraz złożenie chorągwi i sztanda- 
rów legjonowych i P. 0. W. 1863 
r. na odwachu ołównym w. Warsza 
wie z okazji 12-go walnego zjazga 
legjonistów. 

14.55 Muzyka z płyt, 

16. Koncert popularny, 

16.30 Transmisja z kortów „Le 
gji” międzypaństw. spotkania ten“ 
nisowego Polska — Włochy, 

17.00 Pogadanka aktualna 

14.15 Utwory na 2 fortepiany 

17.45 Audycja dla chorych. 

18.00 Transmisja nabożeństwa 1 
Ostrej Bramy w Wilnie, 

19.00 Odczyt p. tt: „Toruń — 
Królowa Wisły* — wygł. -dr. Zdzi 
sław Kaczmarek. 

19.30 Przemówienie sędziego dr. 
Kazimierza Okszy - Sżrzeleckiego, 
wiceprezesa związku legjonistów w 
Łodzi z okazji 19-ej rocznicy wy- 
marszii 1-ej kadrowej. 

19,40 Kwadrans literacki p. t: 
„W rocznicę legjonów Piłsndskie- 
go“ — Juljusza Kaden - Bandrów- 
skiego. 

20.00 Audycja w rocznice wy- 
marszu legjonów— pióra Jana Pio 
trowskiego. ; 

20.40 Koneert chóru Zaremby 
(utwory polskie). 

21.15 Komunikat izby  przem+ 
handl. w Łodzi. 

21.30 Koncert  szopenowski w 
wykonaniu Flory Uzarnockiej. 

22.05 Capstrzyk orkiestr garni- 
zonu warszawskiego. 

22.30 Koncert życzeń z płyt. 

W przerwie o godz. 23.30 „Wiae 
domości z kraju dla Polskiej ekspe 
dycji polarnej na Wyspie Niedźwie 
dziej“. 


12.05 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 
TULUZA (385) 


21.00 Operetka. Ganne'go Ke 


bilety |glarz (fragmenty) 


Ryga (525) 

1930 Koncert (t'wertura Obes 
ron” Webera, symfonja G-moll M» 
zarta, uwertury do 2 15 aktu oma 
ry „Lohengrin! Wagnera Kaprys 
hiszpański Korsakowa). 

Bero - Münster (459) 

20.30 Utwory na flet z fortepia- 
nem (sonaty Ouantza, Fryderyka 
Wielkiego H-moli i Bacha C-dur). 


DOTRZYMAŁ SŁOWA. 
— Dziwne — Opowiada nowo- 
przyjęty aktor— obiecałem mojej 
matce solennie, że nie zostanę ni 


gdy aktorem, 


— Niech pan się nie martwi — 


edpowiada mu krytyk teatralny — 
dotrymał pan słowa. 


Składaj odzież 


i bieliznę dla 
bezrobołnyc? 


GLOS SPORTOWY 
POLSKA-WŁOCHY 1:1 


Wspaniałe zwycięstwo Hebdy, 


Baronówa Dżiu-Dżifsu 


Koniec sezonu londyńskiego 
przyniósł ze sobą sensację kół to- 
warzyskich stolicy.  Sensację nie 
bylejaką, Bohaterką stała się baro 
nowa Hoodgerne, w salonach któ- 
rej bywa Śmiefanka towarzystwa 
londyńskiego. 

Baronowa, której zwykłe wyczy- 
ty sportowe nie wystarczały, wy- 
specjalizowaia się w sztuce dżiu- 
džitsu, którą doprowadziła, jak 
twierdzą fachowcy, do takiej per- 
fekceji, że przy zastosowaniu chy- 
trych chwytów dawała sobie radę 
z przewyższającym ją siłą i wzro- 
stem atletą. 

Wyczyny sportowe baronowej 
postawiły ją wysoko w opinji ele- 
ganckiego Światła. W karjerze jej 
riastąpił jednak pewnego dnia prze 
łom — znalazła godnego siebie 
przeciwnika. A przeciwnikiem tym 
okazał się własny jej mąż — John 
Adam. Otóż pewnego dnia zjawi 
ła się baronowa u swego adwokata 
ze skargą na męża. który według 
jej własnych słów, pobił ją fatal- 
nie, niczem pijany murarz, lub tra 
garz portowy. W konsekwencji ba 
ronowa zażądała od adwokata 
wniesienia Skargi rozwodowej. 


Stało się więc, iż w jednym z są 
dów londyńskich sprawa o pobicie 
haronowej znalazła swój epilog. 
John, stanawszy przed obliczem sę 
dziego, oświadczył, iż nie miał 
najmniejszego zamiaru wyrządzić 
krzywdy baronowej - żonie. Cała; 
jak mówi, historja zaczęła się od 
tego, iż baronowa, pewna swej 
szłuki i przewagi, rozpoczęła na 
żarty walkę. W trakcie zaś tych 
zapasów mr. John Okazał się sil- 
niejszy Od baronowej, co pociągnę- 
ło za sobą znokautowanie prze- 
ciwnika, 

Sędzia, prawdopodobnie 
wiec w wolnych ehwiłach swego 
zawodu sędziowskiego, przyznał 
racje baronowi, który przecież nie 
zaczepiał, i odmówił żądania udzie 
lenia rozwodu. Tak się zakończy- 
ły małżeńskie zawody sportowe. 

K. 


sparto- 


-Chmielewski 
i Garncarek 


najlepszymi pięścia- 

rzami 

Polski związek bokserski agłosił 
listę najlepszych internacjonałów 
za ubiegły sezon, to znaczy listę 
tych zawodników, którzy najlepiej 
spisali się w  międzypaństwowych 
spotkaniach, 

Na czele znajdują się dwaj do- 
śkonali łódzcy pięściarze Chmielew 
ski i Garncarek (IKP)., którzy na 
cztery spotkania międzypaństwowe 
zdobyli po 6 punktów. Na drugiem 
miejscu znajduje się Polus (War- 
ta) — 5 punktów, na trzeciam — 
Sipiński (Warta) — 4 punkty, na 
czwartem Misiorny (Warta) i Klim 
czak (UKS) po 2 punkty. wreszcie 
na piatem Cyran — 1 punkt. 


Ziazd plakiefowy 


P. T. Klubu do Byd- 
goszczy 


Polski Touring Klub ' oddział w 
Rydgoszczy, organizuje w nadcho 
dzącą niedzielę, dnia 6 sierpnia br. 
zjazd plakietowy do Rydgoszczy. 
Zjazd dostępny jest dla wszystkich 
właścicieli samochodów i motocy- 
kli zo wyjątkiem pojazdów zarob- 
kowych. 

Meta w Bydgoszczy na placu 
Wolności otwarta w dniu 6 sierp- 
na od godz. 10-ej do 18-ej. 

Karty drogowe- wydaje sekre- 
tarjat oddzisła P. T. Klubu w Ło- 
dzi, ul. Andrzeja 4, tel. 237-11. 
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Trybuny Legji przepełnione 
Kto interesował się  tennisem 
podążył na korty, by być 
świadkiem emocjonującego me 
czu międzypaństwowego 

Polska — Włochy o puhar 


Davisa. 
Przewidywano różnie. Mó- 
wiono, że włosi roznłosą nas 


i napewno wygrają 5:0, a tu i 
owdzie odzywały się nieśmiałe 
głosy, że przecież mamy pewne 
szanse, że Kożeluh podniósł o 
klasę grę naszych reprezentan- 
tów, że wreszcie 
drużyna włoska jest słabsza 
od tej, która przed kilku mie- 
sięcami gościła w Warszawie. 
Emocji rzeczywiście nie za- 
brakło. Już pierwsza gra wyka- 
zała, że faktycznie poczyniliś- 
my postępy. 
Hebda zabłysnął swym wiel- 
kim talentem 
l grał wspaniale. Pamiętamy, 
jak to Sertorio w sposób zu- 
pełnie łatwy pobit polaka. Te- 
raz Hebda roznióst go dosłow- 


17 kolejnych geamów 
$peszony Tłoczyńskki przegrywa z de Síefanim w 4 setach 


nie, rewanżnjąc mu się w 3-ch 
setach, przyczem w dwu ostat- 
nich nie utracił an; jednego 
gema! 

Hebda miał dobry dzień. — 
Już pierwsze uderzenia wska- 
zywały na doskonałą formę po 
laka. który też wikrótce zdoby- 
wa prowadzenie 2:0, potem na- 
gle załamuje się. Sertorio wy- 
równał wynik, wykorzystując 
umiejętnie całą masę błedów 
Hebdy i wyciągnął na 2:5. Lecz 
okres słabości Hebdy miją bez- 

powrotnie. 

Hebda zaczyna grać świetnie ! 
nd tej chwili już nie ‘raci ge- 
ma. Zwłaszcza dobrze wypadło 
mijanie włocha przy siatce. — 
Mistrz Polski wyrównuje ną 
B:h, i niespodziewanię wygry- 
wa pierwszego seta 7:5. 

W drugim secie polak jak 
widać wpadł w uderzenie į bły- 
skawiceznie 

szybko wygrywa go 6:0. 

Trzeciego seta rozpoczyna 
Sertorio, lecz Hebda gra caly 


czas długiemi piłkami przeważ- 
nie z beckhendu. które padają 
niemal na samą linję. Włoch 
jest ostrożny. Znać po nim sil- 
ne zdenerwowanie. 
Sertorio jest widocznie zasko- 
czony 
doskonałą grą polaka, którego 
bez wysiłku zwyciężył wiosną. 
Mimo roezpaczliwych wysHków 
włocha Hebda zdobywa punkt 
po punkcie, 

Na trybunach olbrzymie po- 
ruszenie. Gra Hebdy wywołuje 
entuzjazm. Jest już 4:0, za 
chwilę 5:0. Włoch próbuje po- 
dejścia do siatki. Ostatni gem 
to rozpaczliwa walka włocha. 
Po kilku „równowagach* Heb- 
da ma meczową piłkę, lecz 
nie powiodło mu się, Znów 
włoch wyrównał. Hebda próbu- 
je go lobować na co Sertorio 
odpowiada smeczem w kory- 
tarz, Druga piłka meczowa przy 
nosi wreszcie 
Hebhdz ie upragnione zwycięstwo 

Rozentuzjazmowana publicz- 


Począick drugiej serji 


Jak wypadnie síarí ŁKS. na śląskici ziemi 


Po chwilowym odpoczynku 
dwie nowe szóstki drużyn ligo- 
wych rozpoczynają jutro drugą 
serję rozgrywek. Jedna z nich 
walczy o mistrzostwo Polski, 
druga — o spadek. Pogoń, Le- 
gja, LKS., Cracovia, Ruch, Wi- 
sła tworzą grupę uprzywilejo- 
wamą, natomiast Czarni, Gar- 
barnia, 22 p. p. Warszawianka 
Podgórze i Warta grupę 
słabszą. 

Czy podział ten jest spraw.e- 
dliwy? Zdaje się, że tak. Co- 
najwyżej Garbarnia może się 
poczuć pokrzywdzoną. Pod 
opiekuńczym okiem wytrawne- 
go trenera drużyna ta odżyła, 
a wynik: uzyskane w kilku o- 
statnich spotkantach predysty- 
nują raczej ten zespół do pierw 
szej szóstki, w której odegrał- 
by bardzo poważną rolę, Lecz 
stało się. Garbarnia zbyt późno 
doszła do formy, a bardzo sil- 
na konkurencja, w jakiej przy- 
padło jej walczyć, nie pozwol- 
ła na odzyskanie terenu, utra- 
conego na początku sezonu. 

Teraz rozpoczną się zawody 
już znacznie ciekawsze. Szeze- 
gólniej fakt, iż ŁKS. zaawanso- 
wał do pierwszej szóstki! zapew 
nia łodzianom nie jedno atrak- 
cyjne spotkanie. Przedewszyst- 
kiem tak cenne współzawodnie 
two z drużynami krakowskimi, 
następnie z Pogonią, Legją, a 
wreszcie i z Ruchem sławia co- 
prawda reprezentanta Łodzi 
przed bardzo trudnem zada- 
niem. lecz mamy prawo przy- 
puszczać, iż ŁKS. wywiąże się 
z niego należycie. 

Pierwszy występ wypadł to- 
dzianom w Hajdukach Wiel- 
kich. Chociaż Ruch uchodzi nie 
mal za 100-proceniowego fawo 
ryta, LKS.. nie bez szans, przy- 
stępuje do tego spotkania, zwy 
kle bowiem na ten czas przy- 
pada okres słabszej formy dru- 
żyny śląskiej. > 

Drugie spotkanie w tel gru: 
pie rozegrane zostanie w stol - 
cy. Po raz trzeci w sezonie 
zmierzą się.tam Legja Í Pogoń. 
Biorąc pod uwagę dwa tegorocz 
ne wynki (0:2 we Lwowie i 


3:8 w Warszawie) możnaby ty- 
pować Pogoń, gdyby nie to, iż 
do tamtych spotkań Legja nie 
była w stanie wystawić swego 
najsilniejszego składu. 

W grupie słabszej Garbarn:a 
gra u siebie z Wartą. Chociaż 
poznańczycy mogą się pochwa- 
lić dwukrotnem pokonaniem 
swego jutrzejszego przeciwnika 
(1:0 i 5:0) postępy Garbarni w 
ostatnich czasach są tak wi- 


doczne, iż raczej jej przypaść 
powinno zwycięstwo. 

W drugiej parze walczą we 
Lwowie Czarni z Podgórzem. 
Rozumie się, (ż gospodarze U- 
chodzą w opinii za zespół lep- 
szy, jednak Podgórze przeszło 
dobra szkołę. Przegrywało 
to prawda. lecz wiele skorzy- 
stało i dlatego też nie nalżey 
niedoceniać możliwości benja- 
minka ligi, 


kkieibasa zelłosił się 


do niedzielnego wyścigu kolarskiego 


Jak się dowiadujemy, jutrzejszy 
bieg szosowy organizowany z oka- 
zji dnią legjonów, zgromadzi na 
starcie poza najlepszymi zawodni- 
kami miejscowymi, również i sze- 
reg znanych jeźdźców krajowych. 

Wielkim sukcesem  organizatu 
rów nazwać trzeba pozyskanie dla 
biegn tego bezsprzecznie najlep- 
szego w dobie obecnej szosowca 
nolskiego, Kiełbasy z warszawskie 
Ha AZS. który w bież. sezonie od- 
nosił zwycięstwa niemal we wszyst 
kich wyścigach szosowych, a mie- 
dzy imnemi również i w biegu do 
okoła Łódzi im. ś. p. Wł. Sierpiń- 
skiego 

Oprócz Kiełbasy 


startują jego 


koledzy klubowi Brymas, Dąbrowa 
Kamiński i Sobol, Z zawodników 
iędzkich zgłoszeni zostali; zeszłu- 
roczny zwycięzca  Odartus; craz 
Hofsznajder, Faflik, Beck, Irzykow 
ski. Jankowiak, Rom (wszyscy z 
ŁKS) Szmidt. Stefański, Rudzłe- 
ki, Majkowski (Zjednoczone) Wen- 
zław, T.isiak. Owczarek (ETR): Ko 
łodziejczyk, Czech.  Pietraszewzki 
(Resnrsa). Kwapiszewski fŚwit), Ni 
rabel, Kolski, Pilcewicz "Makabi) 
1 Jasiński z Żyrardowa, Dalsze 
zgłoszenia jeszeze napływają, T9- 
nieważ lista mie jest zamknięta. 
Wyścig niedzielny w tei konkuren 
cji zapowiada się jako bardzo zą- 
arta i ciężka walka. 


na dziś i jutro 


W dniu dzisiejszym i jutrzejszym 
odbęda się w Łodzi następujące im 
prezy sportowe: 

SOBOTA: 

Piłka nożna: 

W Łodzi i na prowincji mecze © 
mistrzostwo klasy 0. 

NIEDZIELA. 

Piłka nożna: Boisko Turu, godz. 
ii mistrz, kl, B: Sztern — Tur, 
Boiske Widzewa, godz, 11 mistrz. 
kl. B. Huragan — Sokół (Zgierz) 
Boisko Wimy godz. 1% mistrzostwo 
klasy B: IKP — Zjednoczone. Po- 
zatem w Pabjanicach oraz na pro 
wincji dalsze mecze ə mistrzostwo 


klasy B i Ô. 

Lekka atletyka: O godz, 10 przed 
południem z Rudy  Pabjanickiej 
start do biegu sztafetowego dnia 
legjonów. (Meta na placu Wolnoś- 
ci). 

Kolarstwo: O godz. 13 z placu 
Wolności start do biegu. kolarskie 
go szosowego na 110 klm, 3 nagro 
dę przechodnią zw. legjonistów. 
(Meta w Helenowic), Pozatem bieg 
na 2 klm, dla junjorów. 

Boks: Na boisku w  Helenowie 
międzyklubowe zawody bokserskie 
z okazji dnia legjonów (początek 
o godz. 17,30). 


dnia 5 sierpnia 1938 


który uzyskał 


ność wstaje z miejsc. Grzmi bu- 
rza oklasków. Owacjom nie ma 
końca. Ktoś z trybuny, w przy- 
stępie radości, całuje Heb- 
dę. którego zą chwilę znoszą. 
na ramionach do szatni. Rze- 
czywiście Hebda zwyciężył w 
imponującym stylu, 1:6, 6:0, 
6:0. a więc 

17 gemów zdobytych pod 

rząd, 

Jest ło swego rodzaju re- 
kord. Pierwszy punkt dla Pol-- 
ski zdobyty. 

Po krótkiej przerwie 
na kort druga parą 
Tłoczyński — Stefani. 

Tu przeciwnik jest zmacznie 
groźniejszy. Rozpoczyna Tło- 
czyński, Z pierwszych uderzeń 
widać, że i on jest dysponowa- 
ny, zwłaszcza dobrze wychodzi 
mu serwis, z przyjęciem które- 
go Stefani ma wiele kłopotu. 
Tłoczyński zdobywa pierwszego 
gema, lecz przewaga jego trwa 
krótko i set kończy się zwy- 
cięstwem włocha w stosunku 
6:3. W drugim sece de Stefani 
odpoczywa. podczas gdy 

polak sra coraz lepiej. 

Włoch ryzykuje wycieczki da 
siatki, co absolutnie nie godzi 
się z jego zwykłym systemem 
gry. Tłoczyński kilkakrotnie 
mija go udatnie przy siatce, 
prowadzi 4:2 i bez większego 
wysiłku 

wygrywa seta 6:2. 

Na trybunach poruszenie. — 
Może jednak Tłoczyński zwy- 
cieży? Może uda słę nam po- 
konać włochów? 

Oto pytania, które krzyżują 
się wśród publiczności. 

Nadzieje rozwiewa trzecj sel 
De Stefan; nie zaprzestaje wy- 
cieczek do siatki i o dziwo, uda 
ią sie. 


wchadzł 


Tłoczyński jest wyraźnie spe- 
SZORY. 
Kilka razy stara się minąć 


włocha, gra skośnemi woleja- 
mi, lecz piłk; nie wychodzą mu 
Polak gra nierówno, podczas 
gdy włoch zdobywa punkt pa 
punkcie. Tłoczyński psuje naj- 
łatwiejsze piłki, a rutyvnowany 
de Stefani wykorzystuje umie- 
iętnie każdy jego bład | wygry:* 
wa seta 6:2. 

Trzeci set przynosi walkę. — 
Przeciwnicy zdobywaja geama 
po geamie. Publiczność siedzi 
w napięciu. Znów widać walkę 
znów powstają nadzieje na zwy 
cięstwa. Wygra Tłoczyński — 
wygramy mecz! Niestety, W œ 
statniej chwili wicemtetrz Pol- 
ski zawodzi, podczas gdy włoch 
z denerwującą svstematyczno- 
ścią 

zdobywa piłkę po piłee. 

Wreszcie  sefboll 7:5 
Włoch. 

Tłoczyński przegrał! — Czy 
zasłużenie? Mógł w tym samym 
conajmniej stosunku wygrać. 
Zawiodły nerwy. Polak, zaska- 
czony zmianą systemu gry wło- 
cha był wyraźnie speszonyv i 
nsuł najłatwiejsze piłki, De Ste 
fani grał poniżej formy, i wy- 
daje się, że Hebda zwycięży go. 

W dniu dzisiejszym odbędzie 
się double. Ze strony włoskiej 
grają: 

Taroni | Sertoro, 

Polskę reprezentuja: 

Hebda i Wittman. 

W wypadku, gdyby  Taroni 
mie był bardzo przemęczony, 
odbędzie się gra pokazowa wło 
cha z Jerzym Stolarowem. 


dla 


Łódź, 5 sierpnia 1933 r. 


GŁOS HANDLOWY 


Zboże się wylamał 


Jeżeli wziąć pcd uwagę ceny 
zbóż w różnych państwach 
nimowoli rzuca się w oczy 

olbrzymia wprest rozpiętość. 


to|mv w zakresie 


Zupełnie jinny obraz otrzyma 


YTA: 
W r. 1913 najniższą tenę (2.51 


nieusprawiedliwirna żadnym: | dol. zanotowano w Chicago, 
względami komunikacyjnymi, | najwyższą (3.96 dol) w Berli- 
tansportowzmi, czy wreszcie! nie, różnica zatem wyniesie 
kalkulacyjnymi normalnego! 57,5 proc., natomiast w dnin 8 
handlu, lipca 1938 r. różnica ta wyno” 


Jeżeli wziąć stesunki przed-| siła 61,3 proc. (2.27 dol, w Ch* 
wojenne, to sie okaże, że w r.|cago i 3.66 w Berlinie). Wzrost 


1913 cena 
PSZENICY 


w-Chicago za 100 kg. wynosi- padkiem. 
ła 3.32 dolara, w Buenos Aires; duże, np. w r. 1931 


— 8.67, w Warszawie — 8.75, 
w Berlinie — 4.68, w Paryżu— 
4.26, w Liver001 — 4.04 i t. d. 
Jednem słowem w krajach eks 
portujących cena była niższa. 
w importujących wyższa, 
dochodziły bowiem koszty 
transportu. W krajach takich: 
jak Polska. w których pszeni- 
ce czasami wywożono, a kiedy 
indziej przywożono, ceny zaj 
mują miejsce śrdkowe pomię- 
dzy najwyższemi i najniższem!'. 
W każdym jednak razie w r. 
1913 różnica między ceną naj- 
niższa (%32 dol. w Chicago) ‘t 


| 


zatem jest bardzo nieznaczny, 
który można wytłomaczyć przy 
Były į tutaj różnice 


-32 różnica 


ta wynosiła 180,1 proc. (1.61 
dol. w Chicago i 4.51 w Berli- 
nie), obecn e wszakże możnaby 
utrzymywać, że 
żyto powróciło do notowań, ©- 
partych na nominalnych zasa- 
dach kalkulacji kupieckiej. 
Z zestawień powyższych me 
żnaby wyciągnąć wniosek, że 
żyto, nie slanowiące przedm!o- 
tu wielkiego handlu międzyna- 
rodowego, mające rynki bas- 
dzo ograniczone, w dużym słop 
niu podlega zasadem normalne 
go handlu. Natomiast jęczmień 


3 


i owies, a zwłaszcza pszenica, 
z pod zasad tych wyłamują się 
calkowicie, przytem tem silniej, 
im w handlu  wszechświato- 
wymi większy biorą udział. 
Przykład pszenicy jest w tej 
mierze klasyczny. 
Wątpić też należy, czy na tej 
drodze  doidzie kiedykolwiek 
do jakiegoś modus vivendi po- 
między poszczególnymi skłóco- 
nymi krajami. 
Konferencja londyńska 
mierze jest również 
dem klasycznym. 


w tej 
przykła- 


Nieznaczny spadek 


eksportu włókiennicześo w lipcu 


Według powizorycznych da- 
nych związku eksportowego 
polskiego przemysłu włókienn 
czego w Łodzi, eksport tow? 
rów wiókienniczych w miesią 
cu lipcu r. b. przedstawiał się 


nawyższą (4.68 dol. w Berlinie)| pastepująco: 


wynos! 

41 proe. gdyż 

prawdopodobnie koszty prze- 
wozi 


Jeżeli następnie przejść do r. 
1931-32, to rozpiętość cen tejże 
pszenicy jest tak wielka, żę wi 
dać odrazu. iż zarówno koszty 
przewozowe, jak kalkulacja ku 
piecka nie odgrywają żadnej 
rol. Za 100 kg, pszenicy pła- 
cono przetiętnie w dolarach 
złotych: w Buenos Aires 1.64. 
w Chicago 2.03, w Warszawie 
8.03, w Paryżu 6.56, w Berlinie 
5.60, w Pradze 450 ; t. d, Pol- 
ska zajmuje nadal miejsce Środ 
kowe, ale najwyższa cena (6.56 
w Paryżu) jest 
przeszło o 300 proc. wyższa od 

najniższej 

(1.64 w Buenos Aires), Wpraw 
dzie w r. 1988 różnica ta bę- 
dzie cokolwiek mniejsza, wy- 
nosi ona jednak jeszcze w dniu 
8 lipca 1933 r. 225,6 proc. 
(1.55 dol. w Kuenos Aires i 
5.05 w Pradze). 

Z przytoczonych liczb wyni- 
ka zupełnie wyraźnie, że 
na ceny wpływają nie takie 
tzynniki, jak podaż lub popyt, 
większa czy mniejsza konsum- 
cja, koszty przewozu Ít. m. 
lecz wyłącznie stosowanie wy- 
tycznych specjalnie nastawio- 
nej polityki ekonomicznej da- 

nego kraju, 

a więe zasady autarchji rolni- 
czej. kontyngentów. ceł bojo- 
wych it t. p, Te pozycje, któwe 
dawniej wyłącznie były brane 
pod uwagę w kalkulowaniu 
cen i wpływały decydująco na 
wh poziom, obecnie nie grają 
orawie żadnej roli. 

Biorąc nastepnie pod uwagę 

JĘCZMIEŃ, 


przekonamy się. że 
różnica pomiędzy najwyższą 
(4.26 dol. w Paryżu), a najniż- 
szą cena (3.13 w Warszawie) 
wynosiła 36.1 proe., natomiast 


w dniu 8 Ipca 1933 r, różnica 
la siega już 93,1 proc. (1.59 


dol, w Hamburgu i 3.07 w Pra- 
dze), 

Jeszcze wieksza różnica  za- 
chodzi w cenie owsa. W roku 
1913 wynosiła ona 51,8 proc. 
19.72 doł. w Chicago t 4,13 w 
Berlini-), natomiast w dniu 8 
lipca 1938 r. 

różniea ta sięga 210,3 proc. 
(1.07 dol. w Buenos Afres 
3.32 w Berlinie). 


. 
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Towarów bawełnianych bip- 


tyle wynosiły | łych wywieziono 182 kg. war- 


tości zł. 1.370, towarów baweł 
nianyih kolorowych 50565 kg. 
za zł, 189.697, towarów półweł 


nianych 4613 kg. za zł. 40.828, 


TOWARÓW WEŁNIANYCH =- 
165.559 kg. za zł. 892.880, ta 
warów r jedwabiu szłucznego 
222 kg. wartości zł. 4,511, wv- 
robów bawełnianych dzianych 
barwionych 24.755 kg. warto 
ści zł. 281,389, wyrobów dzia- 


nych z jedwabiu sztucznego 
147 kg. za zł. 3.884, wyrobów 
dzianych wełnianych 1633 kg 


za zł 51.200, koszul bawełnia- 


nych miękkich — 41.918 kg. 
za zł 430.262, kolmierzyków 
150 klg. wartości. zł. 6.250, 


ODZIEŻY — 134.141 klg. warto 
ści zł 818,910, materjałów filco 
wych wełnianych harwionych 
2.689 kg. za "ł. 34,875, slożków 
do kapeluszy 9 kg. wartości zi 
344, przędzy wełnianej 57.628 
kg. wartości zł, 409,574, przę- 


dzy wełnianej z domieszką 
przędzy”bawełnianej 7.604 kg. 
za zł. 34.050, przędzy wełnianej 
niebarwionej 104785 kg. warto 
Ści zł, 774.257. Ogółem w cią- 
gu miesiąca sprawozdawczego 
wywieziono towarów włókien- 
miczych i przędzy 596.546 kg 
wartości zł. 3.973.781. 

W czerwcu r. b, ogólny eks- 
port włókienniczy wyniósł 
634,121 kg. wartości złotych 
4.046.173; ogólny zaś eksport w 
lipcu roku ubiegłego wyraził 
się liczba 566,550 kg. wartości 
zł. 4.236,875. Jak widać z po- 
wyższego w porównaniu zarów 
no z miesiącem czerwcem r. b., 
jak | z miesiące lipcem roku 
ubiegłego, eksport w ciągu lip- 
ca r. b. uległ pewnemu nic- 
znacznemu zmniejszeniu, 


Zaznaczyć należy, iż eksport 
przędzy wełnianej czerankowej 
niebarwionej w wyżej wymie- 
nionem zestawieniu wyniósł 
warlość dolarów ameryk. 
110.608,13 i został. przeliczony 
według kursu 1 dolar — złot. 
7 00 

Zbyt przędzy <czesankowej 


według oficialnych danych sta- 
tystycznych konwencji przę- 
dzali czesankowych uległ w 


Rynek pienieżny czeka 


Słaba podaż i minimalne zapotrzebowanie 


W ciągu dnia wczorajszego na 
tutejszym rynku pieniężnym w dal 
szym ciągu największem stosunko 
wo zainteresowaniem cieszyły się 
dolary, Zaznaczyć jednakże należy 
że, o ile jeszcze do poludnia dola- 
ry były tutaj dość silnie poszuki 
wane, o tyle już w godzinach popa 
ludniowych zainteresowanie nimi 
hardzo poważnie osłabło i zarówno 


w r. 1913|podaż, jak i zapotrzebowanie były 


do tego stopnia minimalne, iż tran 
zakcje nałeżały do rzadkości. Kurs 
dolarów w obrotach prywatnych 
pozagiełdowych kształtował się W 
granicach od zł, 6.55 w żądaniu do 
zł. 652 w płaceniu. Również w 
Banku Polskim ruch dolarami był 
bardzo słaby, podaż bowiem 
zmniejszyła się w bardzo wydat 
nym stopniu. Bank ten płacił za 
dolary po zł. 6.40, 

Kurs dolarów złotych kształto 
wał się w granicach od zł, 9.09 w 


żądaniu do zł 9.07 w płaceniu. T 
tutaj ruch minimalny, zapotrzebo- 


wanie bowiem na nie było bar- 
dzo słabe. 


Funty angielskie notowano w 
granicach od zł. 29,70 w żądaniu 
do zł. 29.60 w płaceniu, I tutaj jed 
nak tranzakcje dochodziły do skut 
tku w sporadycznych jedynie wy- 
padkach. 

Marki niemieckie kształtowały 
się w granicach od zł, 21200 w 
żądaniu do zł. 211.50 w płaceniu 
przy bardzo słabej podaży ł mini- 
malnem zapotrzebowaniu... 

Jak zaznaczyliśmy wyżej wobec 
końca tygodnia, ruch na tutejszym 
rynku pieniężnym w ciągu dnia 
wczorajszego był bardzo słaby i ce 
chuje. rynek ten sytuacja wybitnie 
wyczekująca. 

Zaznaczyć wreszcie należy, 5 
pod znakiem tendencji mocniejszej 
notowano na tutejszym rynku W 
dalszym ciągu 8 proc. listy zastaw 
ne m, Łodzi złotowe, za które pła- 
«ono po zł. 39.50, a nawet nieje- 
dnokrotnie po zł 40.00. I tutaj jed- 
nak wobec zupełnego braku ma- 
terjału tranzakcje dochodziły do 
skutku w wyjątkowych jedynie 


wypadkach. (as) 


miesiącu lipcu r. b. ` 
wydatnemu powiększenim, p ile 
chodzi o rynek wewnętrzny. 
W lipcu przędz:lnie zrzeszone 
w konwencji sprzedały na ryn- 
ku krajowym 805 kg. przędzy. 
podczas gdy w czerwcu r. bież. 
sprzedano tylko 655 tys, 

Przyczyną zwiększonego zby 
tu były między innemi przewi- 
dywania dalszej zwyżki cen 
przędzy czesankowej, bowiem 
wełna surowa poszła w lipcu 
wydatnie w górę. przędza nato 
miast podrożała w stopniu nie- 
równie mniejszym. 

Zaznaczyć należy, že, o ile 
zbyt przędzy <czesankowej ma 
rynku wewnętrznym w lipcu 
był zwiększony o tyle eksport 
w tym miesiącu wykazał dal- 
szy spadek. 


Nofowania hawelny 


LIVERPOOL 

loco 6.28 październik 6.— listo- 
pad 6.01 grudzień 6,03 lipiec 6:16 

Egipska: loco 8.34 październik 
1,98 listopad 7.99 styczeń 8.06 ma- 
rzec 8.135 maj 8.21 czerwiec 8.28 
lipiec 8,28 

Upper: loco %46 pażdziernik 
1.16 listopad 7.17 styczeń 7.21 ma- 
rzec 26 maj T.32 czerwiec 7.38 
lipiec 7-38 

BREMA 
loco 11,93 


ALEKSANDRJA 
listopad 15.58 styczeń 15.84 ma- 
rzec 1623 
Ashmouni: sierpień 13.09 paż- 
dziernik 12.86 grudzień 12.96 luty 
138.22 kwiecień 13,45. 


„GŁOS Poranny” 


do nabycia codziennie w skle: 
pie p. Lewenberga 

w Inowłodzu i Teofilowie 

> na kolonjach letnich 
obok Inowłodza. 


IRENIT” 


PIOTRKOWSKA NR. 89. 


Łódź, 5 sierpnia 1933 r. 


| ONE sit 


Warszawska giełda 
pienieżna 

Na wozorajszem zebraniu giełdy 
walutowo = dewizowej w Warsza- 
wie zaznaczyła się lekka zwyżka 
waluty amerykańskiej, w związku 
z czem sytuacja kształtowała się 
mocniej, przy obrotach jednakże 
niewielkich. Bank Polski płacił 
dziś w swych kasach za banknoty 
dolarowa po 6:45. W obrotach pry 
watnych za dolary gotówkowe pła 
cono 6,54 — 6,58 (plus 6), marka 
niemiecka 211,75, funt sterling 
29.62, rubel złoty 4.82, dolar złoty 
9.06, rubel srebrny 1,45, bilon 0,69. 
W obrotach międzybankowych de- 
wiza na Berlin 213.20 (—10). Noto- 
wano kursy dewiz: Belgja 124,85 
(plus 5), Holandja 360,95 (plus 15), 
Kopenhaga 132,60 (plus 10), Lon- 
dyn 29,62, Nowy Jork 6,56 (plus 
8), Nowy Jork — kabel 6.57 (plus 
8), Paryż 35.03 (plus 2), Szwajca- 
ria 172,95 (—10), Italja 47 (plus 5) 


AKCJE 

Na rynku akcyjnym obroty były 
minimalne. Notowano: Bank Polski 
81,50, Kijewski 17,50 (—100), Lil- 
popy 11,25 (plus 25), Zawarto rów 
nież tranzakcje Modrzejowem po 
3,75, Pociskiem 1.80 (—60) i Stara 
chowicami 10,25. 


PAPIERY PROCENTOWE. 

W związku ze zwyżka wałuty 
amerykańskiej kursy papierów pro 
centowych państwowych, a zwłasz 
cza dolarowych Kształtowały się 
dziś mocniej, prywatne natomiast 
słabiej. Obroty naogół były duże. 
Zwdaszczą interesowano się 7 proa 
poż. stabihzacyjną i 8 proc. War- 
szawy. Notowamo: 3 proc. budo- 
wlana 39 — 39,50, dolarówka — 
49,50 (plus 25), 4 proc. inwestycyj 
na zw, 104 (plus 25), 5 proe, kon- 
wersyjna 46,50 (plus 50), 7 pros 
stabilizacyjna 5275 — 52 (plus t2j 
8 proce. obligacje budowlane BGK. 
I em. 93, 8 proc. listy zastawne 
Przemysłu Polskiego 53,50 — 58 
(—50), R proc. ziemskie dołarowe 
41.25 — 40 (—100), 8 proc We 
szawy 42,75 — 43 — 42.88 |--18) 
8 proc. Kalisza 347,50 (plus 150), 
5 proc. Kolisza 48, 8 proc. Łodzi 
40 — 39,50 — 40. W tranzakcjach 
dokonanych a  nienotowanych: 7 
proc. stabilizacyjne w odcinkach 
po 100 dolarów 54 — 58, 8 prac. 
dillonowska 70, 7 proc, śląska 47,50 
5 proc. Warszawy 52.25 — 58 
(plus 75), 5 proc. renta  ziemsks 
45.25 — 49,50 (—50). 6 proc. obi- 
macje Warszawy VI em. 40 (pius 
100). 


Notowania giełdy 
zbożowo-towarowej 
w Łodzi 


Notowania z dnia 4, VIMI. fe 
100 kg. loco Łódź) 

żyto 17 — 17,50 pszenica nowa 
24 — 25, owies 15 — 16 mąka żyt 
nia 60 proc. 31—32, mąka Żytnia 
65 proc. 30 — 31, maka pszenna 
65 proc. 50 — 52, otręby Żytnie 
11 — 11,50. otręby pszenne 10) — 
11. rzepak 36 — 38, ziemniaki ja- 
dalne 5.50 — 6. 

Usposobienie ogólno spokojne. 


TELEF. 223-38, 


TŁUMACZENIA 
PRZEPISYWANIE 
NA MASZYNIE 
POWIELANIE 
ORUKO w UEF 


IFS OWE. 
50064020, SEE Fi ADU 


Nr. 214 


MAURYCY DEKOBRA 


FERIE JBRZNA 


Gdyby Choderlos de Laelos,| szę w to nie wątpić! — zapro- 
nieśmiertelny autor „Niebez-| testował piękny Leslie 


piecznych zwiazków”, żył dwie 


— Ależ nie watpię w to, by- 


ście lat później, jakąż piękną| najmniej... Ale pozwól pan so- 
książkę mógłby napisać na te-| bie powiedzieć, że w dziedzinie 


mat  „vamping'u*! 


nych, ściśle 


Vamping | psychologii niewieściej. 
jest to najnowsza ze sztuk pięk| pan kompletnym 
związana z naszą| Według pana, 
epoką pudru Rachel i różu Man|nawpół nagie wyłegują się 


jesteś 


ignorantem. 
kobiety, które 


na 


daryna; jest to najnowszy spo-; plażach Florydy, Kalifornii czy 
sób uwodzenia mężczyzn. naj-| Riwiery są sportsmenkami. u- 


Świeższa odmiana  odwiecznej| prawiającemi „vamping* we- 
k gkieterji kobiecej — podobno | dług wsze:ikich zasad uczciwo- 


importowana * Amervki. 
zem z stx-appelem, 
żucia, mechaniczną m.szynką 
do golęnia, zdeprecjonowanym 
dolarem i Synkopami jazzu. 
Ale nie, mam wrażenie, że jest 
to w tym wypadku czysty bluff 
lub — jeśli kto woli — zwykła 
zamianą słów. Albowiem rze- 
czowniłk „vamp“ zastąpił popro 
stu słowo „kokietka“ — trans- 
atlantyckie syreny nie wynala- 
zły więc niczego nowego!! Za 
jęcie „vampa“ 
jak świa, albo przynaimniej... 
jak półświatek! 

k 

Tego wieczoru siedzieliśmy 
zebrani na trasie willi pani B, 
skąd roztacza się przecudny wi 
dok na lazurowe wybrzeże po- 
między Nice a Cap Ferrat. Wy 
ciagnięci wygodnie na mick- 
kich podus_ kach. przedyskuto- 
waliśmy już kolejno wszystkie 
ważne problemy dnta. Wkońcu 
poruszyliśmy jałową dyskusję 
na temat konferencji pokolo- 
wych i zeszliśmy na modnv te- 
mat „Yamping'u*, 

Nasz towarzysz, pewien mło- 
dy amerykanin, pękny jak gla 
djątor w swych spodenkach ką 
pielowych (zredukowanych zre- 
sztą do minimum) oświadczył. 
co nastemuje: 

_— Ja osobiście uważam t. 
zw. vamping za šport i to czy- 
sto letni sport. Trudno „aby ko 
bieta uwodziła riężczyznę. ott 
lona w futro — iub chociażby 
w toalecie balowej, gdy ma na 
sobie suknię, pończochy. pan- 
tofle, rekawiczki. biustonosz i 
sznur pereł! Co jnnego kobieta 
w kostjumie kąpielowym! U- 
ważam, że to jest jedyne uczci- 
we postawienie sprawy: gdyż 
kobieta, która pokazuje swemu 


przeciwnikowi — w tym wy: 
padku: mężczyźnie — więk- 


szość swych atutów, zdaje się 
tem samem mówić: Proszę. 
oglądajcie mnie, osądźcie moje 
plusy i minusy. moje pro i con 
ira, moje powahy i braki; moją 
odpowiedzią będzie — zależnie 
od nastroju. od pogody. od ła- 
dunku elektryczności w powie- 
trzu, od woltażu mych nerwów 
i amperażu mych  sekretnych 
drgań — albo siarczysty poli- 
czek. albo schadzka w Casinie. 


Tak mówił młody gladjator 
amerykański. Naturalnie, wszy- 
stkie obecne kobiety zgodnie 
zaprotestowały. Nas”a uroc:a 
gospodyni tupneła o podłogę 
smukłą, opaloną nóżką i za- 
wołała: 

— Leslie. co pan wygaduje!.. 
— Ależ to. co pan mówi. nie 
ma najmniejszego sensu. z tej 
prostej przyczyny, że nie jest 
pan kobietą. 

-- Jestem genilemanem. pro 


ra-| ści — są graczkami, odsłania- 
gumą do| jącemi swe karty?! A więc ja 
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VAMPING 


panu powi: m, że rob my to nie 
poto, aby wzbudzić pożądanie 
w naszych .rozebranych'* part 
nerach — ale poprosln dlatego 
że słońce i powietrze działają 
zbawiennie na naszą skórę, na 
nasz sysiem nerwowy it. d.i 
Nie pozatem! Niema mowy o 
jakiejkolwt"- planowej taktyce 
zaborczej, wierzaj mi pan! 
Wówczas głos zabrał inny 
młody gladjato.. włochaty jak 
niedźwiedź z Gór Skalistych t 
dla tej przyczyny zapewne o0- 
chrzczony „cavenman'em' przez 


entuzjastyczne wielbicielki? z 
plaży. = 


— Skoro mówimy już o vam 


pach wszelkiego rodzaju, po- 
zwólcie, że opowiem wam pe- 


wną historyjke, która przyda- 
rzyła mi się jakie 12 lat temu. 
Miałem wówczas przyjaciółkę, 
imieniem Louletie. Miała w so 
bie wszystkie cechy rasowego 
„vamp'a* — ja jednak ufałem 
jej bezgranicznie. Raz, udałem 
się do znajomego malarza. Fer 
nanda Mongel, a Loulette mia- 
ła wstapić po mnie później. Coś 


Wyścigi konne w Rudzie Pabjanickie 


Program na dzień dzisiciszy 


GONITWA L 


Nagroda 1.500 zł, 


jest tak stare, |przeszkodami. 


Ispahan 3g. st. „Osęk” 

Dalia, ki. L. Jędrzejewskiego, 

Jerychonka, kl. W. Bilińskiego 

Cherie. kl, W. Bobińskiego 

GONITWA II. 

Nagroda 1.500 zł. Dystans oko 
ło 1300 mtr. 

Cinia kl. St. hr. Korzbok-Łąckie 
go 
> Brilota, kl. H. Pomernackiego 


Sobótka II, kl. I. hr. Mielżyńskie 


Gonitwa z |gó 


Bernina, kl. K, i S. Enderów 
Nurt. og. L. Traffa 
Gibson Maid kl. st. „Topór” 
Pandar, og. F. Chmielewskiego 
Parler, og. T. Kostkiewicza 
Korsarz, og. T. Kostkiewicza 
Jontek, og. Grona. oficerów 1-g0 
pułku Ułanów Krechowieckich. 


GONITWA VII. 
Nagroda 1000 zł. Dystans około 


Jontek, og. Grona ołicerów 1-520 |1600 mts 


pułku Ułanów Krechowieckich. 

Huryska. kl. W, Bobińskiego 

Bira, kl. I. hr. Mielżyńskiego 

GONITWA III. 

Nagroda 1000 zł. Dystans okoła 
1600 mtr. 

Erba. kl. St. Frydera 

Manru, og. st. „Sewilla” 

Eppur si Mouve. kl. F. Kołkiewi- 
CZU 

Harfa TI, kl. F. Chmielewskiego 

Beau, og. R. Rogowskiego 

Dzierlatka, kl. st. „Bończa” 

Maharadża, og. A. Mieczkowskie 
go 

Emocja, kl. L. J, bar. Kronenber 
ga 


GONITWA IV. 


Nagroda 1000 zł. Gonitwa z pło, 


tami, Dystans około 2400 mtr. 
Ibarwila. kl st. „Osęk” 
Haszysz. og. H. Harlanda 
Shou Shou, og. 9 p. Strz. Kon. 
Indian. og. Króliekiego 
Calvados, og. W. Bobińskieso 
Złota Pantera. kl. Grona ofice- 
rów 1 pułku Uł. Krechowieckich 
Gwido, wat. 1. Jędrzejewskiego | 
Jerychonka, kl. W. Bilińskiego 
Alfa TI. KI. st. „Bończa” 
Awiator og. J. Lewandowskiego 
Ispahan og. st. „Osęk* 
Temperament, og. J. Podczaskie 
go 
Edgar. oe. A. Tuńskiego | 
GONITWA V. 
Nagroda 1800 zł. Dystans około 
900 mir. 
Alpara. kl. st- „Osęk” 
Kord, og. K; i 8. Enderów 
Nuda, kl. st. -.Osęk” 
Gandhi IT og. st. «Natalin” 
Babinicz, og. A. Mieczkowskiego 
Techa. kl. T, Kostkiewieza 
Irbit IT, og. M. Łuszezkiewicza 


GONITWA VI. 
Nagroda 1800 zł, Dystans okoła 
1600 mtr- - 
Jawa TIL Kl. st. Topór“ 
Effendi, og. H. Harlanda 
Berggcist II, og. St. hr. 
bok-Łackiero 


Korz- 


Lauda MI kl. L, Dvdyńskiego 
Awiator, cg. J. Lewandowskiego? 
Belle Etoile, kl. St. hr. Korznok- 
łackiego 

Radnna. KL T. hr. Mielżyńskiego 
Maraton II. og. K. i S. Enderów 
Farsan, og, J. i H Strzemińskich 
Erato. II. kl, st. „Bończa” 
Jejmość. kl. A, Mieczkowskiego 
Burłaj, ©g. J. Bukowieckiego 


GONITWA VIII. 

Nagroda 1200 zł. Dystans około 
2100 mtr. 

Nadobna. kl. F. Kołkiewicza 

Klinga, kl. T. Seidla 

Pech, og. A. Mieczkowskiego 

Atylla, og, Grona oficerów 1-go 
pułku Uł. Krechowieckich 

Fordon, og. st. «Bończa 

Cher Ami, og. G. hr. Alvensle- 
ben-Schónborn 

Lancełot. og. A. Tuńskiego 

Mag. og. A. Mieczkowskiego 


NASI FAWORYCI 
1) Ispshan. Cherie 
2) Bira, Jontek 
3) Manru, Maharadża. Beau 
4) Haszysz, Ispahan, Indian 
5) Gandhi II, Kord, Ircha 
6) Bernina, Jawa II, Pandar 
7) Maraton I, Farsan, Bella 
Etoile 
8) Pech, Cher Ami, Lancelot 


Nowość księgarska! 


Srodki Odwoławcze 


Komentarz do art. 393—441 


KODEKSU POSTĘPOWANIA CYWILNEGO 


dra Armanda Akerberga 


Cena zł. 5— 


Wydawnictwo „Bibljoteka Prawnicza , W-wa 


Łódź, Plotrkow ska 


OKULARY 


Do nabycia w księgarniach. 


BINOKLE 
LORGNON 


Isin. od r. 1894 MAGAZYN OPTYCZNY 


SZYMON URBACH 


Sp. Z 0. 0. 
33. Tel. 222-23. 


mi wpadło do głowy i rzekłem 


po przywitaniu się z Fernan- 
dem i jego żona. Reginą. 

— Wiecie, zerwałem z 
lettel » 

— (ol. — zawołali jedno- 
głośnie. Tv';j Lowiclte zerwali- 
ście ze sobą? 

— Tak. doszliśmy do wnro- 
sku, że nasze wspólne pożycie 
będzie w dalszym ciągu niemo- 
żliwe. Te ciągłe kłótnie, sprzecz 
kt, te scenv zazdrości... Wiecie 
chyba. że Louletle miała bar- 
dzo nikłe pojęcie o wierności! 

— Aha, czy nie mówiłam ci 
zawsze — przerwała mi Regi- 
na żywo, zwracając się do me 
Ża — że to w końcu wyjdzie 
na jaw? Nie powtarzałam za- 
wsze, że ła para ` jest najbar- 
dziej niedobraną parą pod słoń 


Lou- 


cem?! — Wierzaj mi pan — 
ciągnęła dalej, zwracając sie 
do mnie — że dosyć mnie ło 


martwiło, gdy widziałam, jak 
pan, taki prawy į szczery chło 
pak, daje się wodzić za nos 
tej małej wampirzycy. 
Nasławiłem uszu t. 
obojętność, spytałem: 
— A więc i pani wiedziała...? 
— Mój drogi! Któż nie wie- 


uda jąc 


dział na placu Vendome. że 
panna Loulette ze swoim sze- 
fem trzy razy tygodniowo. w 


przerwach obiadowych — a po 
tem z tym panem Morganem — 
i z panem Lebuze — i z pem 
Trouqulilae, tak, wsz%aftich 
pokolei wodziła za nos ta ma: 
ła! 

— Mój Boże, wiedz ałem 
przecież o tem, ale... No. ule 
chwała Bogu, że już z nią skoń 
czyłem! s 

W tej chwil! rozległ sie dzwa 
nek. Fernand poszedł otworzyć 
drzwi ; wydał okrzyk przera- 
żenia: 

— Loulette!,.. 

Regina zbladła jak ściana i 
spoglądała kolejno to na mnie. 
to na Loulette. 

Ta zaś swobodna ji wesola, 
jak zawsze. podeszła do mn 2 
i siadająę na poręczy mego fa- 
tela. zapytała: 


— Co to. moi drodzy. Ww 
glądacie jak słupy soli! Czw 
Henryk nie uprzedził was. że 
przyjdę? 


Trzeba było w końcu coś po 
wiedzieć. 

— Wyobraź sobie Loulette— 
wykmztusiłem — że nabrałem 
naszych przyjaciół na kawał: 
opowiedziałem bm. że zerwaliś- 
my ze sobą... 

— Aha, į wyobrażam sobie, 
co za okropności naopowiadali 


c! o mnie? — zawołała. wy- 
buchając srebrzystym śmie- 
chem. 


— Jakbyś: zgadła! Zhyteczne 
chyba dodawać, że nie uwierzy 
łem ani słowa! | 

Pocałowałem ja czule i zwra 
cając się do żony malarza, rze- 
kłem: 

„— No cóż, Regino, czemu pa 
nt stoi jak posąg? Czy nie le- 
piej byłoby podać  filiżanke 
herbaty pańskiej drogiej przy- 
iac.ółce. Loulette? 


| Wspólnym wysiłkiem 


ofiarą pomóżmy bez- 
robotnym 


METRO 


Dziś i dni następnych! 


W Każ 


Wielki film dźwiękowy z słonecznych portów południa p. t. 


dym Porcie Dziewczyna 


W roli głównej król francuskich piosenkarzy 


Albert Prejean 


oraz 
urocza 


horita Benauenie 


Nadproaram:; Dodatek dźwiękowy 


ADRIA 


BECEREN 
Główna 1 


12 . 


Dźwiękowy Kinoteatr 


LORSO |: 
9» 


Zielona 2 | 4 
Nadprogram: Aktualności krajowe 


Początek o godz. 4, w soboty, 
niedziele i święta o g. 12. 
Na I-szy seans eeny miejsce 

po 54 gr 

Sala nowocześnie wentylo- 

- wana i chłodzona. 


Doktór 


KLIŃGER 


spec. chor. weneryczn., skórnych 
i włosów (porady seksualne) 


Andrzeja 2, tel. 132-28 


Przyjmuje od 9—11 rano I od 6—8 w. 
W niedzielę i święta od 10—12 


—— 


Dr. med. 3 


przeprowadził się na 


Piotrkowską 85 
tel. 106-79 


Dr. med. 


i. Rozenfeld 


chor. uszu, nosa i gardła 


powrócił 
ul. Zawadzka 8, tel. 241-53 
godz. 2,30—4.30 


— -a 


Dr. med. 


M. Taubenhaus 


CHOR. KOBIECE i AKUSZERJA 


Zgierska ii 
tel. 246-09 
Prsyjm. od 4—8 w. 


~ 


Dr. ” 
Chor, weneryczne, skórne 
i moczopłolowe 


Andrzeja 5, telef. 159-40 


przyjmuje od 8—11 rano i od 5—90 w. 
w niedziele i święta od 9—1 


Dr. Leon Gzarnożył 


ordynuje 


—— — m Á— w — a m m mA 


w CIECHOCINKU 


Dworek „Kościuszko“ 


Dr. med. 


Spec. chor. płuc i serca 
przeprowadził się na 


ul. Piotrkowską 145 
tel. 126-02 


o Q- — c 


Akademickie 
DURO INFORMACYJNE 


ul. Pomorska nr. 40, m. 10, 


udziela bezpłatnie wszelkich infor- 
maoyj oraz załatwia formalności za- 
pisu na wszystkie wyższe i zawodowe 
uczelnie sagraniczne, załatwia wizy 
ulgowe i bezpłatne, tłumaczenie i le- 
galizacje dokumentów, wydaje leg. 
C. I. E., ulgi kolejowe i t. d, 
Uwaga. Dla niewyjeżdżających za- 
granicę — informacje i przyjęcia na 
wydziały Korespondencyjne Uniw. 
Paryskiego, politechniki Ecole Su- 
pórieure Technique et Commerciale 
(skrypta po polsku) oras Wyższej 
Szkoły N. Społ w Paryżu. 3—8 w. 


Prenumerata 


SVOI — „GLOS PORANNY" — T933 


Dziś i dni następnych! 
Wielkie arcydzieło dźwiękowe p. t. 
z PAT 
„Pieśń Trubadura 


z płomiennym Hiszpanem 


DON JOSE MOJICA 


bohaterem wielu głośnych filmów, którego niezrówna- 
na gra i wspaniały tenor olśni wszystkich oraz Mona 
Maris, której czar i temperam. podbije serce publ. 


(SZKOŁA PRZEMYSŁOWA | 


Towarzystwa Szerzenia Oświaty i Wiedzy Technieznej wśród Żydów 
w Łodzi, Pomorska 46/48 — Telefon 163-80 


wydziały: mechaniczny, eiektrolechniczny i tkacki 


Zgłoszenia kandydatów na kurs pierwszy przyjmuje Kanoelarja Szkoły 


codziennie od 10 rano do 2 po 
Egzamina sprawdzające rozpoczną się w poniedziałek, dnin 4-go września 1938 r. 


Syndyk tymczasowy masy upadłości Sa- 
muela Goldenberga vel Szulima Żeniżkowiec- 
kiego zawiadamia wierzycieli powyższej upadłości 
że Sąd Okręgowy w Łodzi, w Wydziale Hand- 
lowym decyzją z dnia 28 lipea r. b. wyznaczył 
nowy jednomiesięczny ostateexny termin spraw- 


Do akt. Nr. Km.. 950 | 35r. 


Obwieszczenie. 


Komornik Sądu Qrodsklego w Łasku 
zamieszkały w Łasku, przy ul. Dwor- 
skiej 1, na zasadąie art. 602 K.P. C, 
oglasza że w dniu 25 sierpnia 1963 r. 
w maj. Przatów, gm. Balucz od- 
będzie się publiczna licytacja ru- 
chomości a młanowicie: 

200 kopek pszenicy ze słomą 
oszaeowanych na łączną sumę zł. 1000 
które można oglądać w dniu licytścji 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym. 

Łask, 1.8. 33 r. 
Komornik (—) Skopiński 


Do akt. Km. Nr. 2218/33 
OBWIESZCZENIE. 


Komornik Sądu Grodzklego w Łodsi 
l2 rewiru zamieszkały w Łodzi pray ul. 
11 Listopada Nr. 17 
na zasadzie art. 602, 603, 604 K.P.C. 
ogłasza, $e w dniu 16 sierpnia 1955 r. 
o gods. 11 (nie późmiej jednak nit 

w dwie godziny) w Łodzi przy ul. 
Nowomiejskiej 18 
odbędzie się sprzedaż s przetargu 
publiosnego saokówośść składających 
się z 250 m. materjału wełnianego 
na suknie 

oszacowanego na łączną sumę 


LJ 
> 


które można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym. 

Łódź, 24.7. 33 
Komornik (-) Adam Jaroszyński 


Do akt. Km. Nr. 1448 | 55 
Obwieszczenie. 
Komornik Sądu Grodzkiego w Ło- 
dai rewiru 12 zam. w Łodzi przy ul. 
11-go Listopada 17 
na zasadzie art. 602, 608, 604 K.P.C. 
ogłasza, że w dnlu 14 sierpnia 1933 
od gode. 12-ej (nie później jednak 
niż w dwie godziny) w 
Łodzi, przy ul. 11 Listopada 50 i 99 
odbędsie się sprzedaż z przetargu pu- 
blicanego ruchomości składających 
się z kasy gr azić maszyny do 
pisania, mebli biurowych, kredensu, 
zegaru, umeblowania sypialni i t. p. 
mebli 
ossacowanych na łączną sumę zł, 4710 

Powyższe ruchomości można o- 
glądać pod wskazanym adresem w 
dniu licytacji. : 

Łódź, dn. 15.7.83 
Komornik 
(©) Adam Jaroszyński 


c 


Dr. med. 


M. Kanfora 


został przeniesiony na 
ul. Ziełoną 5 
Tel. 112-22 
Przyjmń. od 1—3 i 6—8 w. 
Ceny lecznicowe. 


D Tomaszewski 


powróci? 


— 


miesłgozna „Głosu Porannego” se atklemt d 
dathami wynosi w Łodał pi. 4.60, oda 


40proszg, z przesyłką pooztową w kraju — sł, 6— zepranicg — zł. 9s- 


Rękopisów redakcja nie zwraca. 


Redaktor. Eugeniusz Kronman. 


południu. 


dzania wierzytelności. 


Sprawdzanie wierzytelności odbędzie się w 
dniu 2P sierpnia r. b. o godz. 10-ej w gmachu 
Sądu Okręgowego w Łodzi, Pl. Dąbrowskiego 


Nr. 5, pokój Nr. 15. 


Wierzyciele, którzy sprawdzeń nie doko- 
nają, nie będą należeli do mających nastąpić 


podziałów masy upadłości. 


Syndyk tymczasowy 
Czesław Dybczyński 
Łódź, ul. Wólczańska 19. 


kursy Zawodowe Żeńskie „PRACA“ 


Wólczańska 21. 

Od dnia 15 sierpnia przyjmuje się zapisy 
na nowootworzony dział Sztuki Stosowanej, 
pod kierownictwem absolwentki Państwowej 
Szkoły Sztuk Zdobniczych i Przemysłu Arty- 
stycznego oraz na dział robót ręcznych i haf- 
tarstwa, prowadzonych pod temże kierownictwem 

Kancelarja czynna w godz. od 10—13 pp. 


prea 


| Ogłoszenia drobne | 


Psema 
CETLE O IP A A TT. 
G Kopnoi sprzedaż JĄ 


ZŁOTO, SREBRO, 
biżuterję i kwity lombardowe 
kupuje i płaci najwyższe ceny 
Magazyn jubilerski I. Fijałko, 
Piotrkowska 7. 


I! BRYLANTY !! 
ZŁOTO, SREBRO, BIŻUTERIĘ, 


kwity lombardowe kupuję i płacę 
najwyższe ceny. Magazyn jubilerski 
M. Mizes, Plotrkowska 30. 


WÓZECZKI dziecięce Kon-Kon 
po cenach fabrycznych, wyży- 
maczki poleca Marja Jakobi, 
Piotrkowska 107, sklep w pod- 
wórzu. 676—8 


—— 


LUKSUSOWE -ro pokojowe 
mieszkanie z wszelkiemi wygo- 
dami w centrum miasta, l-sze 
piętro, front, świeżo remonto* 
wane z całkowitem nowoczes- 
nem luksusowem umeblowaniem 
i urządzeniem sprzedam tanio 
z powadu wyjazdu. Oferty sub. 
„Luksus, Piotrkowska 50, 
Ogłoszenia Fuchsa. 


Wielki podwójny program! 


II. Superfilm dźwiękowy z życia współcz. małżeństw. 


„JEJ £rzech* 


Odwieczny problem 


„Kobieły z przeszłością” 
w rol. główn. 4 
Dorothy Mackall, Joel Mc. Crea, John Holiday, 


Henry Gordon. 
Wyjątkowa bogata *reść! — Bajeczna wystawał 


K T 0 zdrowie 


1m „OLLA” 
kupuje | 


Przyjmować tylko w oryginalnem 
opakowaniu z banderolą | 


Syndyk tymezasowy upadłości Jakuba J. 
Owillinga adwokat M. Zelmanowicz zawiadamia 
wierzycieli, że Sąd Okręgowy w Łodzi w Wy- 
dziale III-im Handlowym wyznaczył ostateczny 
miesięczny termin sprawdzenia wierzytelności, 
W ciągu tego terminu należy zgłaązać pretensje 
do masy w kancelarji syndyka, Piramowicza 5 
w godz. od 5-ej do 8-6]. 

Sprawdzenie wierzytelności w obecności 
Sędziego Komisarza odbędzie się 6 września 
b, r. o godz. 1l-ej w Sądzie Okręgowym w Fo- 
dzi, Plac Dąbrowskiego Nr. 6, pokój 15. 

Wierzyciele, którzy sprawdzeń nie dokona- 
ją nie będą należeli do mających nastąpić po- 
działów funduszów masy upadłości. 

Syndyk tymczasowy 
( M. Zelmanowicz 


adwokat. 
poleca 


Cukiernia „Zródło” 


Łódź, Przejazd 1, tel. 209-87. 
i flami kola- 
Cena 1 porcji 50 gr. zowemi woda sodowa 
Tamże lody w waflach po 20 I 30 gr. 


i]  Posady 


APLIKANT ADWOKACKI, 
adolny prawnik z czteroletnią 
praktyką pod kierownictwem 
wybitnego adwokata, poszukuje 
posady. Zgłoszenia pod „Apli- 


R, | 


Í 
orz a) 


Różne ls kant* do administracji. 94—3 
DYSKONTUJĘ wyłącznie bez- ia 
pośrednio weksle lekarzom, PANIENKI znające roboty szy- 
adwokatom,  aptekarzom na dełkowe i na drutach zechcą 


się zgłaszać 9—11, 4—5. Sien- 
kiewicza 9, m. 20, III p, L of. 
I wejście. 0932—8 


bardzo dogodnych warunkach. 
Of. do Głosu pod „Dyskonto*. 
088—3 


NADZWYCZAJNA OKAZJA. 


Place i dom murowany 


we wsi Dąbrowa, tuż pod Łodzią do sprzedania. 


Informacje zasiągnąć można na miejscu w sobotę w godzinach miądsy 4-4 
a T-ą oraz przez całą niedzielę, (gospodarstwo Lewego) Dąbrowa 15, 


i ma|DO WYNAJĘCIA od 15 sierpnia 
g Lokale B 4-pokojowe fias ca MA ary 

wane z wszelkiemi wygodami w 
DO WYNAJĘCIA duży, ume- |śródmieściu. Wiadomość; Andrzeja 
blowany, frontowy pokój z nie- |nr. 38, m. 1, w godz. od 9 — 40 
krępującem wejściem solidnej |i 3 — 5. 
osobie, 11 Listopada Nr. 7, 
III p., m. 10. 


DWA POKOJE meblowane. 
każdy z oddzielnem niekrępiiją 
cem wejściem, razem lub osob- 
no, do wynajęcia z prawem ko 
rzystania z łazienki i telefomu. 


M zagubione dokumenty [] 


ZGUBIONO dowód osobisty, 
wydany przez Komisarjat P. P. 
w Łodzi na naawisko Rozen- 


Piłsudskiego 55 m. 12, tel. SĘ Bendet, zam. Piotrkowska 
165-28, od 3 — 5 popoł. (3) 82 090—3 
szpalt, za strona 2 klamy tekstem 


Aa nap strona 
redakcyjnym zł. 1.50; w tekście: z zastrzeżeniem miejsca na stronie od 2 do 7 włącznie 60 gr. 


a vy 
fantas, dodatk. Sia Oak dwutoł: o SJM duain 


Reklamy w dodatku Ilustrowanym za 1 om. kwadratowy 1 al. 


Za Wydawnictwo odp Eugenjusz Kronman., Prasa“, wydawnicza sp. z orr 


W drukarni własnej Piotrkowska 101 


